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„G azeta T,wowska“ z doda­
tkiem  urz< dowym wychodzi 
codziennie } 3ej godz. po po 
I o łu d n iu , z w yjątkiem  św iąt 
uroczystych i niedzieli.

P r e n u m e r a t a  wynosi 
z p rzesy łką  pocztow ą na rok 
cały  16 złr., na k w arta ł 4 złr., 
nd  m iesiąc 1 złr. 35 ct. M iej- 
Bcowa na rok  12  z łr , n a  k w a r­
ta ł  3 ztr , n a  m iesiąc 1 złr.

N um er pojedynczy kosztuje 
w m iejscu ■ centów , pocztą 
7 centów.

„D odatek m iesięczny" w y c h o d z i  w pierwszych dniach każdego miesiąca, i  arkusze in 8vo, dla cało- i półrocznych przedpłacicieli za darmo, dla dwiem. 
cznych za dopłata 50 ct. ćwiererocznie, dla miesięcznych za dopłatą 20 ct. miesięcznie. Sam „Dodatek" bez „Gazety" całorocznie 3 złr. w. a.

Z a  i n s e r a t y  i a r ty k u ły  
nadesłane  od m iejsca jednego  
wiersza drukiem  g a rm o n d , 
pierw3zy raz 7 c t., zaś w ra ­
zie dwu- lub więcej razow ego 
um ieszczenia tak  za pierw sze 
jak  za każde następne po 6 ct. 
Należytość stęplow aod każdej 
inseraty  30 ct.

P rzesyłk i (franko) odbiera 
A dm inistracya Gazety Lwow­
skiej (Ulica W ałowa Nr. 370).

R e k l a m a c y e  w olne od 
op łaty  pocztowej.

Od Administracji!
Staraniem Redakcyi a nakładem Administracyi 

■ Gazety Lwowskiej- wydany został zupełny

Kodex dyplomatyczny miasta Wieliczki
(oprócz re jestrów  i podobizn  170 s tr .  in folio) 

z polskienii przekładami dokumentów' spisanych w je ­
żyku łacińskim, i 2 5  podobiznami dyplomów najda- 

wniejszych.
Takowy nabyć można w Administracyi .Gazety 

Lwowskie - po cenie 4  zł. w. a. za okaz broszu­

rowany.
(z przesyłka pocztową franko: 4  zł. 4 5  c. w. a.)

C e n a  k s i ę g a r s k a :  5  zł. 2 5  c . , główny 

skład w księgarni pp. Gubrynowicza i Schmidta we 

Lwowie, p ac sgo Ducha.

Część urzędowa*
Jego c. i  k. A p osto lska  Mość raczył najwyższem

& „ oo b. m. mianować tajnego radcęiem odręcznem  z 22.
■ u  F erd y n an d a  T r  a u 1 1 m a n s d o  r f fm basadora br. n  „ ,

prezyden tem  izby panów Rady państw a n a  czas
nia obecnej sesyi Rady państw a.

A u e r s p e r g  mp.

J e g o  c. i k. Apostolska Mość raczy ł najwyższem 
postanowieniem z 23. b. m. mianować m arszałkiem  k ra ­
jowym w Czechach księcia K aro la  A u e r s p e r g  a za­
stępcą m arszałka krajowego burm istrza Edw arda C 1 a u d i

L a s  s e r  mp.

Jego c. i k. Apostolska Mość raczy ł najwyższem 
postanowieniem z 20. kw ietnia b. r. mianować sekre­
ta rza  dyrekcyi poczt H enryka K a  m 1 e r  dyrektorem  
poczt dla Czerniowiec z ty tułem  i charakterem  nad- 
radcy pocztowego.

Część nieurzędowa.
Wiedeń. Czytamy w „W iener A bendpost“ : 
„Najjaśniejszy P a n , N ajjaśniejsza P a n i , -L C. W. 

najdostojniejsza arcyksiężniczka Gisela i J. K. W. n a j­
dostojniejszy książę Leopold baw arski przyjmowali dnia
20. b. m. Ich Exc panów m inistrów z J. Exc. prezyden­
tem  Rady m inistrów księciem Adolfem Auersperg na 
czele. Ich Exc. panowie miuistrowie złożyli najuniżeń- 
sze gratu lacye z powodu zaręczyn J . C. W. najdostoj­
niejszej arcyksiężniczki Giseli. — D nia 22. b. m. rano 
ra czy ł Najjaśniejszy P an  przyjąć deputacyę niższo-au- 
stryackiego W ydziału krajowego, n iższo-anstryackiego: 
m arszałka krajowego, p ra ła ta  O thm ara Helferstorfera, 
jego zastępcę w W ydziale krajowym dr, Józefa Bauera 
i h r  K onstantyna G a tte rb u rg a , którzy w imieniu Wy

działu krajowego złożyli gratulacye z powodu zaręczyn 
J. G. W. najdostojniejszej arcyksiężniczki Giseli. N ajja­
śniejszy Pan wyraził po przemowie m arszałka krajowe­
go swoje zadowolenie z powodu, że niższa Austrya tak 
ściśle połączona z domem cesarskim , podziela radość 
dynastyi.

Berlin. O nieporozum ieniach między rządem fran­
cuskim i niemieckim, którem i dzienniki angielskie a 
w szczególności „Daily T elegraph“ państwa europej­
skie zaniepokoiły, pisze przyboczny organ kanclerza 
państwa niemieckiego między innemi co n astępu je : 
„Nie da się zaprzeczyć, że mowa prezydenta republiki 
francuskiej o stosunkach z Niemcami, nie bardzo przy­
jem ne u nas wywołała wrażenie. Lecz z drńgiej strony 
ani słowa w tem  nie m a prawdy aby, jak  grom z po­
godnego nieba, m iała  na F rancyą uderzyć groźna nota 
ks. B ism arka. Hr. Arnim, który nibyto m iał wręczyć 
tę notę prezydentow i republiki francuskiej bawi obecnie 
w Berlinie. Podobne wieści może tylko ten  rozsiewać, 
którem u na tem dużo zależy, aby mu uwierzono, chocby 
tylko tak  długo, dopóki te  wieści nie zostaną stanow­
czo ze ctrony kom petentnej zaprzeczone.

W iadomości, jak ie  najświeższe przynoszą dzien­
niki, dotyczą już rozporządzeń m inistra oświecenia i 
wyznań w sprawie nadzoru szkolnego, już to  prac tylko 
parlam entarnych i wniosków, k tóre  pod dyskusyą sejmu 
pruskiego lub parlam entu  przyjść mają. I  tak  oprócz 
wspomnianych już rozm aitych rozporządzeń do rejen- 
cyi opolskiej, rejencyi poznańskiej i kwidzyńskiej, wy­
d a ł w tych dniach dr. Falk rozporządzenie do władz 
prowincyonalnycb, ażeby duchownych obejmujących te ­
raz urzędy, do których obowiązek dozorowania szkół 
był przywiązany, mianowali inspektoram i powiatowymi 
szkół. N aturalnie , że je s t tu taj mowa tylko o takich  
duchownych, którzy zasługują na zaufanie rządu. W tych 
przypadkach, w których rejencya przed wydaniem je­
szcze praw a o inspekcyi szkolnej, m iała praw o z w łas­
nego ram ienia wybierać inspektorów, m a i na  przy­
szłość korzystać z tego prawa. Ponieważ wyznaczona 
suma 20.000 talarów , przez izbę poselską, nie w ystar­
cza na rem uneracye inspektorów, przeto  zastrzega so­
bie m inister prawo oznaczenia ilości pieniędzy, które 
użyte być m ają na wynagrodzenie. Odpowiedź biskupa 
warmińskiego na wezwanie m inistra wyznań o zniesie­
nie ekskomuniki rzuconej na księży W ollm anna i Mi- 
chelisa, k tó rą  już dawniej podaliśmy w streszczeniu, 
ostrej poddaje p rasa  berlińska krytyce. W szystkie dzien­
niki tak  półurzędowe jak  liberalne żądają  stanowczego 
w ystąpienia ze strony dra F alka przeciwko biskupowi 
Krementzowi i wszystkim biskupom, którzy rzucają eks­
komunikę na  starokatolickich duchownych, nadw erężają 
przeto prawo krajowe i zdaniem ich, stokroć są n ie­
bezpieczniejsi ze swoją pokorą, niż duchowni hano­
werscy, z których większa część odmówić zamyśla przy­
jęc ia  urzędu inspektora. Jeżeli P rusy  większego nie

będą miały nieprzyjaciela nad księży hanowerskich, tak 
pisze „Deutsche Z tg “, to nie m ają się one czego oba­
wiać. Duchowieństwo katolickie w Hanowerze nie zdo­
było się nigdy ua tyle odwagi, ażeby było wystąpiło 
ze słowem nagany przeciwko tym Welfom, którzy ła ­
mali przysięgę, ale schlebiało zawsze wszelkim próżnoś- 
ciom hanowerskiego dworu, byle tylko dostąp ić  dobro­
dziejstw  jak ich  i zdobyć sobie trochę władzy. D la tego 
rząd  pruski cieszyć się tylko może, jeżeli pozbywa się 
tych  ludzi, którzy nie przyjm ując nadzoru  nad  szko­
łam i ustępują tem samem miejsca innym  patryotycznie 
usposobionym  urzędnikom  cywilnym. T akie postępo ­
wanie mniej dla państw a niemieckiego przedstaw ia n ie ­
bezpieczeństw a niż dyplomatyczne ustępstwa biskupów, 
bo ci, k tórzy dotychczas w ahali się w zdaniu i nie 
żgodzili się na postawę rządu, żądać teraz gotowi od 
niego, ażeby w ystępow ał mniej energicznie przeciwko 
duchowieństwu i s ta ra ł się z niem pojednać.

— W Izbie drugiej baw arskiej przyjęto 20. bm. 
pro jek t do praw a mającego zastosować dotychczasowy 
baw arski kodeks wojskowo-karny do całego niemieckiego 
kodeksu karnego 119 przeciw 8 głosom i to  we formie 
przyjętej przez radzców państwa. P rzez to  uzyskał rząd  
państw a w ładzę przedłożenia wydziałom obudwu Izb 
p ro jek tu  do praw a o zmianach, jak ie  prawo związkowe 
niemieckie za sobą pociąga, w razie gdyby nie zwołano 
sejmu w celu ogłoszenia niemieckiego kodeksu karnego 
dla całych Niem iec; wydziałom tym  odda się zarazem  
pełnomocnictwo, aby przyjęły ów wniosek do praw a 
tymczasowo, ale ze zastrzeżeniem  ostatecznego przyzwo­
lenia obu Izb. W niosek Yólka, żądającego zmiany n a j­
wyższej izby obrachunkowej odrzucono w tej formie, 
jak ą  radzcy państwa ustanowili, a  przyjęto formę, k tó rą  
wnioskodawca zaproponował. Rząd ma przedłożyć na 
posiedzeniach przyszłego sejmu wniosek do p ra w a , na 
mocy którego Izba  obrachunkowa względem ministerstw a 
zupełną ma zatrzym ać samodzielność i stanowić zwierz­
chność kontrolującą budżet państwowy i uw iadam iającą 
Izbę wprost o wstrzym aniu praw  etatowych. Przez tenże 
sam projekt do praw ma się uregulować postępowanie 
naprzeciw urzędnikom  państw a pociągniętym  do odpo­
wiedzialności za niepraw ne użycie pieniędzy skarbo­
wych. W zmienionym projekcie usunięto więc cel p ier­
wotnego, że każdej z obu lab  m a służyć prawo oska­
rżenia urzędników p ań stw a , działających przeciwko 
prawom etatu.

— T rak ta t pocztowy m iędzy H iszpanią a cesar­
stwem niemieckiem zosta ł 19. b. m. podpisany przez 
jeneralnego dy rek to ra  poczt S tepbana i posła hiszpań­
skiego przy dworze berlińskim. Jak  pisze „National- 
Zeitung“ trak ta ty  pocztowe zaw arte między północno- 
niemieckim związkiem a  A ustryą , B aw aryą, W yrtem - 
berg ią , Badenią i Luksenburgiem  z drugiej strony, nie 
odpowiadają dzisiejszym wymaganiom. D la tego rozpo­
częto rokowania nad  zawarciem nowej konwencyi z Au-

Wygtawa powszechna r. 1873 w Wiedniu
(C iąg  dalszy .)

X.
Program szczegółowy.

W y s t a w a  i n s t r u m e n t ó w  z C r e m o n y .
Instrum enta z fabryk w Cremonie znane są za- 

Bzczytnie w całym świecie. D la artystów  instrum enta 
te  s ą  c e le m  gorących życzeń a d la  znawców fachowych 
przedm iotem  starannych badań. Dzisiaj układają już z 
nich naw et kollekcye, które tak  samo są poszukiwane 
jak  zbiory obrazów i innych dzieł sztuki A mimo to 
nieznane są praw ie zupełnie dzieje genezy i rozwoju 
tej gałęzi przemysłu. N ieznani są nawet ludzie, którzy 
na  tym polu znakom ite zasługi położyli.

D okładne przedstaw ienie genezy i rozwoju sztuki, 
k tó ra  zasłynęła tak  szeroko w ciągu trzech wieków, a 
której wyroby dotąd  jeszcze coraz większe jednają  so­
bie uznanie, byłoby zadaniem  ciekawem a  przytem  i 
pouczającem . Z interesem  historycznym łączą się tu  
także i praktyczne cele.

Upadek fabryk w Cremonie nastąp ił w wieku u- 
biegłym  po śmierci dwóch największych mistrzów S tra- 
divari i Guarnezi. O dtąd zaczęto wyrabiać skrzypce w

innych krajach a nowi fabrykanci s ta ra li się przyswoić I 
swoim wyrobom zalety szkoły włoskiej, biorąc sobie za 
wzór dawniejsze jej wyroby i zastosowując się do zna­
nych prawideł tej szkoły.

Ale mimo to wyroby nowoczesne nie mogły w zu­
pełności dorównać wyrobom dawniejszym, gdyż n ieje­
dno prawidło przestrzegane bardzo starann ie  przez m i­
strzów włoskich, zaginęło w tradycyi i p raktyce S ta­
rano się zreformować fabrykacyę instrum entów , a is  w 
sposób niepomyślny, co się dopiero później okazało, 
gdyż instrum enta odsłaniają swoje wady i zalety do­
piero po upływie szeregu lat. Daleko fatalniejszym  był 
skutek zastosowania tych dążeń reform atorskich do sta ­
rych  instrumentów, które w skutek  tego straciły  da­
wniejszą wartość swoją.

Gdy zatem  wyroby nowoczesne nie m ogły odpo­
wiedzieć wymaganiom sztuki a  starsze instrum enta w 
skutek niefortunnych popraw ek straciły  wartość i zalety 
dawniejsze, pow stała w fabrykacyi skrzypców luka i 
brak  zapasów. S tare, dobrze zachowane włoskie instru­
m enta sta ły  się zatem rzadkością bardzo poszukiwaną, 
a ceny ich osiągnęły bajeczną wysokość.

Fabrykanci instrumentów doznawszy takiego za­
wodu na wyrobach nowszej konstrukcyi starali się nie-

wolniczem naśladowaniem  starych instrum entów  odpo­
wiedzieć wymaganiom. Naśladownictwo tak ie  je s t wcale 
niepożyteczne, jeże li poprzestaje tylko na kopiowaniu 
zewnętrznych kształtów  nie zbadawszy całej wewnę­
trznej konstrukcyi.

Podobny sposób fabrykacyi obliczony jest jedynie 
na przesądy kupujących i nie przynosi ostatecznie p ro ­
ducentom spodziewanych korzyści, bo jeżeli nie pierw si 
nabywcy takich instrum entów , to  zaraz ich najbliżsi 
następcy doznać m uszą niezawodnego rozczarowania.

Ten obłęd W fabrykacyi instrum entów  zostałby 
UBuniętyi g^yby wyjaśniono dokładnie warunki, które 
stanowią prawdziwą wartość starych  włoskich wyrobów 
i metodę, k tó rą  daw niejsi przed niemi drzestrzegali- 

Praw idła akustyczne, k tóre  sprawiają, że konstruk­
c ja  skrzypców dokonana w sposób empiryczny najle­
piej odpowiada wymaganiom sztuki, dotąd jeszcze nie 
zostały należycie wyjaśnione pomimo ścisłych i bystrych 
badań znakomitego fizyka Savarta. Skoro zatem  jedynie 
doświadczeniu zawdzięczamy nieprześcignione dotąd 
wyroby tak ich  mistrzów jak  S tradiyari i G uarnezi, więc 
i obecnie należałoby się zwrócić na tę  drogę, a  skutek  
wypadnie może pomyślnie.

Ciąg dalszy nastąpi.)

%
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s t ry ą , k tó ra  z wyjątkiem tylko stosunków do Luksem ­
burga , zastąpić m a dawniejsze trak ta ty .

Londyn. Dzienniki londyńskie zaprzeczają wia­
domości podanej przez „Daily Telegraph" o groźnem 
nieporozum ieniu między berlińskim i wersalskim gab i­
netem. K orespondent berliński do dziennika „Daily News" 
te leg ra fu je : Ks. Bism arck nie w ysłał u ltim atum  do 
Thiersa. K rążące za granicą niepokojące wieści nie m a­
ją  najmniejszej podstawy. Pogłoski te  nie pow stały 
w Berlinie. Depesza K s. B ism arcka pisana je s t w nader 
przyjaznym  tonie. Ks. B ism arck powiada w niej, iż po­
kój je s t zapewniony jak  długo Thiers stać będzie na 
czele rządu." K orespondent paryski do „Daily News" 
te leg rafu je: „Jestem  w możności zapewnić was, iż rząd  
francuski nie otrzym ał żadnego doku m en tu , z którego 
by o wybuchu groźnych nieporozumień między Berlinem  
i W ersalem  wnosić m ożna."

— Do dziennika londyńskiego „Times" piszą 
z Rheim s:

„Gdyby się dość często na drodze nie spotykało 
oddziałów wojska niemieckiego, nikomuby naw et przez 
myśl nie przeszło, że miasto Rheims je s t przez wojsko 
niemieckie zajęte. Od dość dawna ani słychać tu  o ja ­
kichś burdach  ulicznych między ludnością francuską a 
załogą niemiecką. Do hotelu, w którym  mieszkam, przy­
chodzą codziennie wieczorem dwaj oficerowie niemieccy, 
lecz an i oni na  nikogo ani n ik t na nich nie zwraca 
uwagi, a  obecność ich wcale nie drażni Francuzów. D a­
wniej ulubionym  tem atem  wszystkich rozmów tow arzy­
skich była  bezczelność Niemców i odwet F ran cu zó w ; 
obecnie zaś n ik t już w liczniejszem towarzystwie o po­
dobnych rzeczach , jako o zbyt oklepanych , nie wspo­
m ina nawet. Ludność francuska przyzw yczaiła się tu  
zupełnie już do pobytu Niemców a choć nie zawiązuje 
ona z nimi ściślejszych stosunków znajom ości, nie po­
zwala sobie jednakże już wybryków, k tóre dawniej nie 
bardzo pochlebnie o takcie Francuzów  świadczyły."

Paryż. Czytamy w „Journal des D ebats" : Na o sta - 
tn iem  posiedzeniu komisyi nieustającej obradow ano nad  
m ożnością wyboru między narodowością francuską i nie­
m iecką , k tó rą  tra k ta t  frankfurcki daje mieszkańcom 
Alzacyi i Lotaryngii. Podczas tych  obrad odczytano 
list m in istra  spraw  zagranicznych z wyrażeniem żalui 
że nie może dyplom atycznie interweniować w tej kwe-
styi. L is t zaw ierał jeszcze objaśnienia o sposobie t łu ­
m aczenia artyku łu  tra k ta tu  pokoju, dotyczącego wy­
boru. Z żalem wyznajemy, że przedm iot ten nie je s t 
dostatecznie wyjaśniony. M inister sądzi, że po dokona­
nym  wyborze konieczne je s t przesiedlenie się do F ran- 
cyi, i że tylko spełnienie tego podwójnego warunku 
zgadza się z artyku łam i trak ta tu . M inister sądzi je ­
dnak, że przesiedlenie się do Francyi nie znaczy je ­
szcze ciągłego tam  przebyw ania, i w tem właśnie ró ­
żni się w ykład francuski od pruskiego. W istocie we­
d ług  urzędowych obwieszczeń władzy niemieckiej, oraz 
kom entarzy dzienników alzackich, wychodźtwo i p rze ­
bywanie za granicą zabranego kraju m ają być natu ra l- 
nem i koniecznem  następstw em  uczynionego wyboru. 
Nieszczęściem nasi dawni rodacy są na łasce Prus, 
k tó re  mogą używać i nadużywać tego, co uw ażają za 
swoje praw o, zmuszając ich do stanowczego opuszcze­
n ia  k ra ju ; nieszczęśliwszem jeszcze je s t to, że wszelka 
interw encya rządu  francuskiego na ich korzyść nie 
tylko byłaby nieużyteczną, ale nadto m ogłaby spowo­
dować niebezpieczne zaw ikłania.

— „Journal officiel" zam ieszcza następujące sp ra­
w ozdanie: „Do prezydenta republiki francuskiej. W er­
sal dnia 4. kw ietnia 1872. P anie  prezydencie! P ułk i 
prowizoryczne uorganizow ane zostały tak  samo jak 
pułki liniowe p ie c h o ty ; sk ładają  się one tylko z trzech 
zam iast z czterech batalionów. Z czasem staną  się 
pu łk i prowizoryczne pułkam i liniowemi, jeżeli przyjdzie 
do tego, iż zorganizowane zostaną czw arte bataliony. 
P u łk i te  będą m iały liczby 101, 102 itd . Jeżeli pan  
panie prezydencie zgadzasz się z moim wnioskiem o 
utw orzeniu czwartych batalionów, upraszam  o podpisa­
nie załączonego dekretu. M inister wojny jenera ł Cissey."

—  Dziennik paryski „Republigue franęaise" za ­
m ieszcza mowę Gam betty m ianą na  bankiecie w Havrze. 
Pod pewnym względem m ożna tę  mowę uważać za p ro ­
gram  stronnictw a radykalnego w zgrom adzeniu narodo- 
wem. N a wstępie wypowiada G am betta, że we Francyi 
tylko republika może zapewnić porządek i w olność; m o­
n arch ia  strac iła  już racyę bytu a  ci, k tórzy robią jeszcze 
wysilenia w celu przywrócenia m onarchii, m arnują tylko 
swe siły. Były dyktator dom aga się w tej mowie „uzbro­
jonego i w ykształconego narodu". „Oświata i dobrze 
uorganizow ane wojsko — mówił G am betta — przyczynia 
się do odzyskania zabranych przez Niemców prowincyi 
i będziemy znów widzami zdarzeń, k tóre  nie będą snem 
i iluzyą ; będziemy widzieć, jak  F ran cy a  odzyskuje s ta ­
nowisko, które jej się należy, k tóre  koniecznem je s t nie

tyle dla Francyi, ile dla całego cywilizowanego świata." 
Koniec mowy Gambetty tak opiewał: „Gdy się doma­
gamy rozwiązania zgromadzenia narodowego, posądzają 
nas o zamiary samolubne, o chęć rządzenia i zarzucają 
nam iż jesteśmy ambitni i niecierpliwi. Tymczasem tak 
nie jest. Żadnemu z nas ani przez myśl nie przejdzie 
uchwycić ster państwa osobiście, chcielibyśmy tylko, a- 
żeby zasady które wyznajemy, dzielnych w rządzie 
mieli przedstawicieli. Każą nam czekać na rozwiązanie 
zgromadzenia narodowego; tymczasem każda minuta 
zwłoki zrządza Dam szkody, które się przez dziesiątki 
lat nie dadzą powetować; jest to kwestya bytu naro­
dowego. Jeżeli tak dalej potrwa, jeżeli obecnie trwający 
stan prowizoryczny w nieskończoność przedłużać zechce­
my, narazimy się na wielkie niebezpieczeństwo. Moje 
przekonanie pod tym względem jest nie wzruszone i dla 
tego wyjawiam je szczerze i otwarcie i z miłością ku 
Francyi: między rozwiązaniem zgromadzenia narodowego 
a rozstrojem ojczyzny, wybieram rozwiązanie zgroma­
dzenia narodowego. Jest wiele ludzi bardzo nawet wy­
kształconych, którzy mię „Commis Toyageur" nazywają. 
Myślą oni, iż dotkną mię tem ; lecz mylą się. Ja się 
nie zarumienię; jestem rzeczywiście podróżnym i demo- 
kracyi. Gdzie tylko miałem zaszczyt być przez repu­
blikanów i demokratów przyjmowanym, mówiłem wszędzie 
z lojalnością, zachęcałem do pracy wytrwania i zawsze 
tylko dobro Francyi miałem na oku. Wyznaję otwarcie, 
że tylko republikańska forma rządu może przywrócić 
Francyi dawną świetność znaczenie i potęgę. Oto jest 

jest mojamisya! Wypełniam ją jak tylko mogę i niedbam 
o nic więcej."

R z y m .  W włoskiej izbie deputowanych dnia 2 0 . 
b. m. F erra ri zapytał- rząd , czy gotów je s t p rzedsta­
wić w izbie dokumenty dotyczące stosunków W łoch 
z m ocarstwam i zagranicznem i, i objaśnić jak ie  są te  
stosunki od czasu przeniesienia rządu  do Rzym u, a 
w szczególności w jak ich  stosunkach zostaje ,rząd 
włoski z W atykanem. M inister spraw zagranicznych, 
Visconti-Venosta odpowiedział, że nie ma zam iaru o- 
głaszae dokumentów dyplom atycznych o spraw ach 
rzymskich. R ząd włoski nie gołosłownie, lecz na pod ­
stawie . czynów i doświadczenia chciał wykazać innym 
mocarstwom , ż:> wielka instytucya papiestw a, we wszy­
stkich swoich atrybucyach duchownych będzie należy­
cie szanowaną W ty.m przedm iocie nie było nego- 
cy a c y i a n i  w y m ian y  d o k u m en tó w . M o c a rs tw a  k a to l ic k ie
oświadczyły, że żywo in teresują się papieżem  i in te re ­
sami religijnem i ; współcześnie jednak  wyraziły życzenie, 
iż p ragną utrzym ać serdeczne stosunki z W łocham i, i 
to na jednej możliwej podstawie, to  jest na podstawie 
faktów. W szystkie m ocarstwa okazały wielkie um iar­
kowanie względem W łoch, i tak ą  postaw ą znacznie u- 
łatw iły  przeprow adzenie polityki uspokojenia i zgody, 
której rząd  stale trzym ać się będzie.

Madryt. Dzienniki wspominają o wybuchu rewo- 
lucyi w Hiszpanii. W prawdzie dotychczasowe doniesie­
nia nadm ieniają z lekceważeniem o bandach karlistow - 
skich z kilkunastu zbrojnych złożonych, wszelako roz­
ciągłość ruchu w północnej H iszp an ii, w ziem iach d a ­
wnych f u e r o s ,  gdzie tradycye prowincyonalne n a jd łu ­
żej op ierały  się niwelacyjnym dążnościom , od la t 40 
przez wszystkie rządy H iszpanii w ciągu tego czasu 
wspieranym, każe się dom niem yw ać, że ruch jest ogól­
niejszy, choć może nie dość m ilitarnie uorganizowany. 
Nie słychać bowiem d o tą d , aby jak i wyższy oficer s ta ł 
na jego czele, aby jak i nowy Cabrera albo Zam alacara- 
gui w ydał odezwę do narodu  w imieniu K arola VII. T e ­
raźniejszy Don Carlos innym jest od swego poprzedni­
ka, który bez poczwórnego przeciw sobie przym ierza 
państw zachodnich, nie byłby pozwolił żonie b ra ta  swe­
go panować w Hiszpanii.

—  „Corresp. H avas“ p isa ła  niedawno o liście 
T hiersa do króla Amadeusza, w którym  prezydent rze- 
czypospolitej francuskiej zapew niał kró la  hiszpańskiego 
0 gorących sym patyach Francyi do dynastyi sabaudz­
kiej. Atoli „S o ir“ paryski i m adrycka „Epoca" zaprze­
czają temu. Thiers p isa ł tylko do posła francuskiego 
w Madrycie m argr. Bouille, aby tenże zawiadomił rząd  
króla o pilnowaniu granicy dla powstrzymania Karli- 
stów. Mimo tego K arliści przedzierali się z Francyi do 
H iszpanii najwięcej od zachodniej strony od zatoki 
B iskajskiej, a naw et łegitymiści francuscy biorą podo­
bno udzia ł w ruchach hiszpańskich.

K r o n i t t a .
__ W edług berlińskiego „B orseu-Courier" w roku 1871 

z Berlina wysłano gaaet prenum erowanyyh 5 7 ,1 5 4 .2 8 1  nu­
merów, z Kolonii 1 3 ,7 6 0 .2 8 0  , z Frankfurtu  nad Menem 
1 1 ,4 1 2 ,1 4 5 , z Hanoweru 3 ,6 7 6 .4 1 4 , z Strasburga 1 ,3 2 1 .3 6 6 , 
z Elberfeldu 1 ,8 9 4 .2 5 1  , z WieBbadenu 1 ,9 8 1 .9 8 7 , z Kiel 
1 ,9 4 0 .0 0 2  numerów.

  P o d a jem y  tu  n a s tęp u jącą  w iadom ość sta ty s ty czn ą  o
o dziennikach francuskich, wydawanych w P a ry żu : „G azette

de F rance" najdawniejsza gazeta francuzka, która za  Ludwika 
X III po raz pierwszy się u k a z a ła , wychodzi ju ż  24 2  la t ;  
„M oniteur Uniwersał" (założony za  Ludw ika XVI) istnieje 83 
la t ;  „Journal des D ebats* założony za konsulatu) istnieje 
lat 7 0 ; „C onstitutionel" (założony w r. 1 8 1 5 ) istnieje lat 
5 7 ;  „U n ire rs"  (założony za restauracyi) istnieje la t 5 1 ;  
„C harivari“ istnieje la t 41 , „P resse" 38 , „Siecle" 37 , „L a 
P atrie" 38 , (ostatnie cztery d z ienn iti założone zostały za Ludw i­
ka Filipa). „L e P ays" (zał. w r. 18 4 8 ) lat 2 4 ; za  cesarstwa 
powstały następujące dzienniki: „F ig sro "  przed la ty  19 tu, 
„L e Monde" przed 13tu , „L e Tempa" przed 1 2 tu, „L a  F ran ­
ce" przed l i t u ,  „ L ’Avenir national* przed 8miu, „Journal 
de Paris" przed 6eiu, „L a  L iberte" przed 6ciu, „L e F ranęais" 
przed 5, „P ar. Jo u r .“ p. 5 ,„ L  N ational", „Le Soir" i „L ’Offi ■ 
ciel" przed 41 ., „L a L iberte"  przed 3ma, „Le R appel" przed 
2m a la ty ; „Bien P u b lic " , który liczył wszyskiego 10 dni 
istnienia powstał w roku 1870  za republiki. Inne dzienniki 
paryskie datują się od czasu republiki: i tak  np. „L a  K epubliąue 
Franęaise" i „L ’O rdre“ istnieją od pięciu miesięcy, „L eX IX  
Sićcle" od 152ch dni, „ L a  Gazette de Paris" od 107 , „L e 
Corsaire" od 65 , „L ’Eveuem ent“ od 9, „ L ’E cla ir“ od 6ciu 
dni. W tych dniach ukazał się też po raz pierwszy dziennik 
polityczny „L e M atin", który w swym prospekcie zapow ie­
dział, że będzie reprezentować opinię prezydenta Zgromadzenia 
narodowego, na co G rery  odpowiedział w „P aris Jo u rn a l" , iż 
redakeya pomienionego pisma jes t mu najzupełniej obcą.

( W y k a z  z m a r ł y c h  o s ó b  o d  1. d o  15.  k w i e t n i a  
1 8 7 2  w m i e ś c i e  L w o w i e ) .  (D ok.) Na ropnienie: 61 
E lżbieta Scbayer, pryw atna, 1 46 . 62 Jan  Mozer, kamieniarz, 
1. 60. W yrobnicy: 63 K atarzyna P a rty k , 1. 1 8 ,  na ospe. 
N a dyzynteryę : 64 Teodor K o s tr z y n , 1 .5 3 , 65 T ekla C bal- 
czynowska 1. 65 . 56 Jan  Baluk, 1. 31 , na rozkład krwi. 67 
Szczepan Pankiewicz, 1. 57, utopił się. 68 Jakób  Kuszczak, 
1 30, powiesił się. 60 W ładysław  Pleśniak, Byn stolarza, 1. 
6, na przekrwienie mózgu. D zieci: Marya Sidor, 1. 2 6/12. 71 
Marya Iwanowska, 1. 5, na zołzy. Na suchoty: 72 Mikołaj
Deczkowski, 1. 1 3/l2» ^  K atarzyna H e ra k , r. 1. Na bie­
gunkę:  74 Jó ze f Starak, J. 7 5 Helena Czernecka, 1. 2 .

Na konwulsyę: 76 Jan  Sofińaki, I. 3, 77 K onstanty Kozina, 
1. 4. 78 Mateusz Szpigel, inwalid, 1 ,70 , ze starości. 79 Jerzy  
Bembu,- od 41 infant., 1. 2 4 , na zapalenie mózgu. 80 K a­
zimierz Miciał, od ułanów, 1. 26 , na zapalenie płuc. W ięźnie : 
81 Barbara Benedycka, i. 28 , na zapalenie mózgu. 82  Je rzy  
Humieniuk, 1. 27, na gorączkę trawiącą. N a suchoty: 83 Mar­
kus W oblfeld, właściciel dóbr, 1. 55. W yrobnicy: 8 4  Aron 
Gesehel, 1 4 2 , 85 Gitel Feliks, I. 44, 86 Baile Hules, 1. 
26. Na puchliznę: Frim et Gutman, 1. 75, 88 Jakób  L nft, 1. 
61 , 89 Moyżesz Kikenes, 1. 5 8 , na błąd serca. 90 Abraham 
Menscb, 1. 53 , na zapalenie kiszek. 91 Juliusz Perwesler, stu ­
dent, 1. 2 6 , na zapalenie mózgu. Dzieci: 92 Leon Askenasy, 
1. 11, na wycieńczenie sił. 93 Riwe Griiner, 1. 7 na dławiec. 
94  Chaje Pencias, r. 1, na suchoty

Gospodarstwo, przemysł i handel.
Ceny targowe w miesiącu marcu 1872.

Sastępujących a rty k u łó w  :

Mec pszenicy . . .
„ żyta . .
„ jęczm ienia
„ owsa . . . .
,  grochu . . .
„ hreczki . . .
„ kukurudzy . .
„ ziemniaków .

C etnar siana . . . 
Sąg drzew a twardego 

„ „ miękkiego
F u n t m ięsa wołowego 
M iara wina . . .

piwa . . . 
R obotnik z wiktem .

bez wiktu

Miejsce ta r g u :
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— 60 
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__40 _
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_ 20 -- 35

-- 60 -- 50 -- 40 — 30 --- 50

( S p r o s t o w a n i e ) .  W podanem wczoraj sprawo­
zdaniu tygodniowem zaszła pomyłka w druku, gdyż nie 
60 centnarów lecz 60 tysięcy centuarów zboża przywie­
ziono w ostatnim tygodniu do Czerniowiec, Brodów, 
Tarnopola i Podwołoczysk.

O S T A T N I A  P O C Z T A .
Telegram y „C zasu".

P a r y ż ,  24. kwiet ia. Thiers m a się nieco źle.
P a r y ż ,  24. kwietnia. Urzędownie je s t pewnem, że 

G oulard m ianowany je s t m inistrem  skarbu ; m inistrem  
handlu Tessiereuc de B o rd , a  B ardet burm istrzem  
Lugdunu.

M a d r y t ,  22. kwietnia. W  prow incyach Nawarze, 
Guipozcoa, Teruel, Leon, H uesca, wybuchło dziś pow sta­
nie, na czele którego wielu stoi księży. Rząd postanow ił 
przzdsiębrać surowe kroki. (W szystkie te  prowineye leżą 
w północnej H iszpanii.)

B u k a r e s z t ,  24. kwietnia-* Książę K arol przyj­
mował powinszowania m inistrów ; w odpowiedzi swej1 
wyraził niewzruszone postanowienie spełnienia bez wa- 
wahania się misyi swojej pod względem Rumunii. Słowa



te  są przeto zaprzeczeniem  pogłosek o zam iarze abdy- 
kacyi księcia.

W a s h i n g t o n ,  23. kwietnia. W Izbie reprezen­
tantów  żądano przedłożenia korespondencyi o żądaniu 
wynagrodzenia szkód pośrednich.

W a s h i n g t o n ,  24. kwietnia. Dzienniki washing- 
tońskie żądają natarczywie, aby rząd  cofnął żądanie 
wynagrodzenia szkód pośrednich, k tóre  większość n a ­
rodu potępia, a tylko wstyd fałszywy nak łan ia  do trzy ­
m ania się ich.

Prsyj achali dc Lwowa.
D nia 24 kw ietnia 1872.

Hotel Żorza : Pp. Hr. Komorowski F ., z Łuezyc. — Bote- 
zat D., z Bukaresztu. — Obertyński Z., z Cielęża. — Skrzyński 
£  z Bachurca. — U rbański R., z Dobroszyna.

' Hotel europejski: Pp. Boldesbn T., c. k. kapit., z M ultan.— 
Okotowicz J-, z Zahutyna. — W róblewski W., z Czortkowa. — 
Żubr J ., * Kłodna.

Hotel angielski: Pp. Hr. Gruszewski M., z W arszawy. —

Rubrzyń-Hoppen M., z Teofipółki. — Horodyski L ., z Źabidca 
ski W ., z Stanina. — Żywicki J ., z Biskupiec:

Hotel Kubna: Pp. Nikorowicz E  , z Ulwówka.

W yjechali se Lwowa.
Dnia 24 kwietnia 1872.

?p . Ks. Czetwertyńscy W łod. i Kai., do W arszawy. — Hr. 
Krasiccy Ign. i S tanv do Bachurca. — Br. Blazowski M., na  Po­
dole. — Neumann E ttenreich, e. k. major, do Tarnopola. —  K a­
miński Ign., adw., do Stanisławow a. — Jórski K., do Rosyi. — Si­
korski J . ,  Rakowski J .  i Skibnitw ski B., do Polski. — W oźniako­
wski Edw., do Przem yśla.
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Scribego. P rzek ład  W ł. Łozińskiego.

Pociąg! kolejowa na głównym dworcu Starols
Ludwika, (Podług zegaru lwowskiego.)

Oddiddzj) ze Lwowa do Krakowa o g. 8 m. 7 wieczór.
» e „ o „ 3 „ 30 rano.

Odch. ze  Lwowa do Czerniowiec o „

„ TT i  0 »
„ „ do Brod. i Złoc. o „
» n V 0 »

Przychodził z Krakowa do Lwowa o g.

Ti ,, * ® »
„ z Czerniowiec „ o „

n n n ® w
„ z Biodów i Złoczowa „ o _

8 » 32 „
I „ 20 w nocy.
8 „ 52 rano

I I  „ 50 wieczór.
7 m. 37 rano.

11 „ —  wieczór.

 ̂ » »
2 „ 3C w nocy.

7 24  w ieczór.
2 „ 50 w nocy.

Pociągi kolejowa na stacyi lwowskiej Pod-
S a tU C S e .  (P o d łu g  z eg a ru  lwowskiego.)

O d c h o d y  do Brodów i Złoczowa o g. 9 m. 11 rano.

PiViyChodzą do Lwo.z Brod. iZ łocz. o
» w W łł O

12
6
2

12 wieczór

53 „
19 w nocy.

Odpowiedzialny redaktor : A dolf Rudyński.

Spostrzeżenia meteorologiczne w miesiącu kwietniu 1872
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Cennik lwowskiej Izby liandi. i przemyi -owej-

E f ek r. a

JJ. 24. kw etnia. Południowy.
Akc gal. kol żel. K.L. »• j” ' "

_ kol. łwow.-czern. Jaw y
banhu fciuot. gal,c-P . . ,

” , i i- ex diwui.

• > ? ” .
Galie. ■>"”*( g ,i
Listy zant- 10 6fi,0/n w. • • * * •

” 'low. kr. gal- 4% W. ft.
Banku hip. gal...................
Gal. aakł. krad. włość. . .
Oblig. indemn. gal. . . .

n W , Ks Krak, . . ,
g Księstwa Bukowiny , 

Poż. głod. r, 1866 po i %  
Pier. kol, gal. K. L  I. Em.

»  »  *  »  „
T kolei lwow. - czerniow.

I. Em,
» # n . *

D ukat holenderski • • .
n cesarski . . . » •

Napoleondor
P ó ł im perysł rosyjski , ,
Rnbel srebrny rosyjski . .

„ papierowy „ . .
Bank. poi. za 100 zł. poi. . 
T alar pruski srebrny . .
Pruskie bilety kasowe . .
Srebro . . . . . . .

płacę | zęaają 
Złote austryackif
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Kurs giefdy wiedeńskiej.
Dnia 22. kwietnia 18J2 
1. Dług: publiczny.

A. P a ń s t w a .
Pożyczki narodowej od stycznia do lipca po 5%  

od kwietnia do października f o  6 %  . . . . .
Pożyczka w srebrze 1864 (iunt, szt.j zwrotna w 86 

latach po 6 %  ........................

(Za 100 ał j 
pien. towar 

70.4-1 70 60
70 30 70.60

Pożyczka w srebrze : 
latach po 50jQ 

Metaliki po 4 % %  
Przezn. do wyi. z r.

1865 (franki) zwrotna 87
(pien. towar.)

328. — 339.— 
328.— 329.— 

83.50 94—  
t< 2 .— 102.50 
123.— 123.50 
U . 76 146.— 

23.— 24.—

1839 r-ałe losy . . .
» n n » 1839 pięta część losów
a z » n 1854 po 250 zi. 4%
» n » „ 1860 po 500 zł. 6%
n n n n 1860 po 100 zł. 5 %

Pożyczka z r. 1864 (z premię) po 100 .
Renty Como po 42 lir. sustr.  ........................

B. K r a j  ó w k o r o n n y  c h .
Obligacye indemn. po 6 %  za 100 zł.

Czech  ..........................   96.— 96.50
Bukowiny 74.50 76 .—
G a l ic y i ...................................................   75.75 76 25
Niższej Austryi . . . . . . . . . .  94, — 95,—
Siedmiogrodu . . . . . . . . . .  77 25 77.76
W ę g ie r ............................................. .................................. .....  82.— 82.25
Galie, pożyczka głodowa z r. *.866 po 7%  * ' —-— —•7'

2. Akcye.
B anka anglo-uustr. na 200 zł, (20 funt. szterl )

z w ypłatę 60%  . ■ . . . .
Inst. kred. dla handlu po <60 zł. . . . .
Niź.-anst. tow. eshomt. po 600 z ł ...............................
Galie, banku kraj. k  200 s s ł .  wpł. 40%  . . .
Galie, banku hyp. po 200 zł,, w płata 60%  .
Banku u arodew ugo .........................................................
Austr. towarz. źogi. par. po ÓUW zł. m. k. . .
Kol. Ces. Elżbiety po 200 z |. m. k. . . .
Pół. kolej po .1000 zł. w. a. . . .  . . .
Kol. Kar. Lud. po 200 zł. ni. k. , . . . ■
Lwowsko-c sermow. kolej po 200 zł. w. a. w sre­

brze (20 lunt. szt.)  ..................................
Tow. kolei żel. pań twa po 200 zł. tu. k. czyi; 500 fr. 3 .0 .— 371 —
Połud. koloi państ. po 200 zł. w. a. czyli 600 fr. 183.— 184.—-
Spółki Borysławskiej h  200 gł, w. a. . . . .  . — —.—
Styryjskie towarz. wyrobów żolaznyob po 200 zł. , — . — —

sastaw no .
do losow.

Kolej gal. Kar. Lud. sr. po 300 zł. 5 %  za 100 zł.
Kol. gal. Karola Ludwika II. e m i s y i .......................
Styryjskie tow. wyr. żelaznych po 6 % .......................

3, 5 — 306.— 
3 2 7 . -  327.25 

1000.—100 3.—

829 .— 830 -  
gH14.— 616.— 
246.76 247.25 

2320 2325
262 50 263 —

166  - 1 6 7 .-

3. Listy
Pow. austr. towarz. kr. ziem. przezn

po 5%  w srebrze . . .  • ■ • ■
Gal. Tow. kred. w. a. po 4%  . .....................

Ti v >, P o 6%  -
Gal. banku hyp. po 6%  , . . • . * , * *  *
Galicyjski zakład kredytowy włościański po ó°/0 
Banku naród, w wal. austr,, przezn. do los, po Ł
Wegier, Towar, ziemskie po o W y o .....................

„ „ (renta) po 6% . .

4. Obligacye z  prawem pierwszeństwa.
Kol. półą. po 100 zł

(za 100 oł.) 

105.76 108.—

/o

83.— 
83.60 
82.25 
91.7 6 
30.—

m. k. 
w. a.

90.25 
85 50

9 0 . -  
92,75 
91.90 
90 20

90.50 
- lj —

5. Łosy.
Inst. kred. d la handlu po 100 zł. w. ł , . .
Glarago po 40 zł. m. k ............................................
Tow. żegl. par. aa  Dunaju po 100 zł. m . k. .
Keg!evicha po 10 zł. ni. k ....................................
Pożyczka m iasta Budy po 40 zł. w. a. . .
Paihego po 40 zł. m. k ........................... . .
Fundacya szpit. Arcyk.sige.ia Rudolfa . . .
Salma po 40 zł. m. k ...............................................
St. Geuois po 40 zł. us. k .............................
Poźyoaka m iasta Stanisławowa po 20 zł. w. a. 
Poż. T ryest. po 100 zł. m. k. . . . . .  •

n „ „ 50 zł. w. a ...................................
W aldsteiua po 20 zł m. k. . . . . .
W indischgratza po 20 zł, m, k . ■ . . , ,

W eksle.
(Na 3 miesiące.)

Amsterdam za 100 zł. hol....................................... •
A ugsburg za 100 zł. w p.  ..................................
Berlin za 100 tai. . . .  ........................
F rankfurt 100 zł. w p. n .........................................
Ham burg za 100 M. B.............................................
Londyn za 10 ft. szt.  ........................
Paryż za 100 fr...........................................................

Sara złota.
D nkat ces. m es.....................................................  .

„ peł. wi.gi  ..................................   .
Korona  .............................
20frankówka . .........................................
Rosyjski iin p e ry .ił..............................................
T alar z w i ę z k o w y ....................................................
Srebro . .................................. ............................ .....

(za 100 zł.) 
101.60 102.— 
100.— 100 26

(za sztukę) 
184.— 184 50 

36.— 38. -
99.76 100.25
16.60 17.60
3 2 .— 33__
29.25 29.75

41.50 42 .— 
29 .— 30 .— 
25 -  26.—
——  12 J.— 
67.— 58. -
23.60 24.— 
23 60 24 ŁO

93.75 93.85

93 86 93 95 
82.2 5 82 35 

111.45 11160 
44.— —  _

6.321/a 6 .33l/j 

8.89 8.8bi/a 

109.75 110.—

Telegrafowany kurs wbdeński.
Dnia 24. kwietnia.

Jednolity dług państw a w banknotach
ff w s r e b r z e ........................

Losy z 1860 roku . .............................
Akcye banku wiedeńskiego . . . .

„ kredytow ego . . . .  
Londyn 10 fuutów szterlingów . . ,
Srebro ■ . . . .
Napoleondor . . . .
D ukat ■ ■ . . .

zł. 1 «•
64 80
70 60

103 —

835 —

333 —

111 60
109 75

8 90
5 32

D  Z I J  f i  j f  I  K  U E Z Ę D O W f -

(1013 3— 3) @ & i c t.
5Rr. 39. 23om f. f. ©cjirfggeru^ti’ iit Horodenka 

loirb ber bem Seben unb ^ółbiiorle nad) nnbcfannte Johauu 
Gasparsk:* im (hantDe brS nom Selig Engel alb UJormuiis 
be Cer Beri HartensteiuiKken sj)upillen Siiieint 4. 3ónncr 
l. 3 . 5- 3*d)l 39 ęje|tellten •l!lii)u^enS uiitteJt, ęjeęjeniDdrtugtn 
(Sbicted ftufg*forbert, binnen 14 Sageu nadjjmuii|en, babcie 
mittelft 2j3ejd)eibe§ befl beftaubenen tjierortijjen ^u|tigamteó 
bom 12. Dctober 1349 3a^l 921 im łiaftenftWce ber bem 
Kalm an Aberback (jel)óri^ geinejeneu iii Cer ©Geje an B eri 
H artenstcin  ubergaugenen unb Cnjem fetaen (Srbeit ju= 
3efallencn tjierortS sub Nro. 100 gelegcnen łhealilut laut 
Dom. tom. II. pag. 17 n. 3. on. Deffen (Ą)un[ten er= 
Wiifte ^ranotation ber Bed)jelfumme pr. 100 fl. G- SJ7je, 
bereds gefertijjet pat oCer iu Cer Siedjtfcrtigllng jcljiuebe, ais 
fmi)ten bufę M dimtaŁm uber iieuerlid)eC |n)ucpen CeS IBilti 
jtellers aue Ctm łiafienftanCe ber gebadjten Oiealitdt gelofi^t 
lneiCen totrC.

3ugteiip ictrC Juliann Gasparski ccrftdnbtgt, ta^ fftr 
i!;it Cer ó̂ r. Nicolaus Wysocki mit Subftttuirmig ces iprn. 
Johann tótebnowski $um tóurator beftelit unb bemfelben ber 
85ejd)cie jugeitellt inorCen ift.

23om f .  !. 53ejirt'Sgerid)te.
Horodenka, am 20. Sdmier 1872.

(1014 3 - 3 )  (E b i  U t.
^ \ 40- ® Dm Ł i U3eśir!dgerid)te tn H orodenka 

mnb Cer bem lelPff^unb aBopnortc u id; unbetannte Jobann 
G asparski im ©runCe Ceg bom Selig Lngel al« ^ormunCe 
ber B eri lia r te n s te im ^ e n  ^upiUen wnter 4 . Sdnner l. 3 .

j. 3nl)l 40 gejteliteu SlnfuĄeit uiittclft gegenroartigen (Sbic= 
leb aufgeforCert, butnen 14 SŁagen nacbjnibcijen, Cafj Cie mit= 
telft 23e)d)eibe6 tce beftanbencu l)ifimtigeu 3u[%imte0 nem 
12. 'Dctober 1S49 3'd)l 922 im s>Ja|teii|tauDe ber l)icr sub 
Nr. 10(3 gclegcueii bem Kalnaan A berbauch geljćrig getuefe» 
fenen, fotami au Beri H artenstein  ubergangenen unb bon 
Ctejem feinen ©rbeu jugcjalleuen Oieallitat laut Dom. II  p. 
19 11. 4 on. ju  beffen ©unften enonfte iprduotatum Cer 
fflecbielfumme pr. 100 ft. 6 . iBh _gered)tfevtigt fei, ober in 
Cer Śiccptfeittgung jcpiuebe, ald foiiften uoer ncnerlicpen 2tu= 
Itdjeii Ceń i 3itt|tetlevń Cteje lUdmd^tion auń bem \;a|teu= 
[tanCe ber geoadjten dtfalitdt gclbfdjt merCen loirb.

Sugteid) loiib Johann G asparski Oerftdnbigt, Cjfł fiir 
d)it ber Aj)er* Nicoiaus Wysocki mtt ©ubfttHuyHtg Ceń 
A^ui Johann Stebnowski jum (Surator beftelit unb Cem= 
jtlbeu Cer gegemoariige Jticfcptib jugefteltt loorben ift.

®om l  f. JBejirtSgeridjte,
Horodenka, am 20. Sdmier 1872.

(1024 3 - 3 )  Obwieszczenie
Nr. 7510. Z dniem 25. kw ietniem  zmienia się 

na mocy zezwolenia wysokiego e. k. M inisterstw a h an ­
dlu z dnia 5. kwietnia br. L. 7590/ 807 dzienne pocz­
ty posłańcze piesze m iędzy Podkam ieniem  i Brodami 
na dzienne jażdy  posłańcze w następującym  porządku: 

Z Podkam ienia o godz. 4 po puł. 
w B rodach o godz. G m. 30 po poł.
Łączy się z pociągiem  Nr. IV  do Lwowa.
Z Brodów o godz. G rano 
w Podkam ieniu o godz. 8 m. 30 rano.

Odchodzi po przybyciu pociągu Nr. 1H ze 
Lwowa, ,

Temi jazdam i posłańczem i przesyłać m ożna listy 
wszelkiego rodzaju, przesyłki pieniężne i wartościowe 
bez ograniczenia w artośc i, te  ostatn ie aż do wagi 
2b funtów.

Co się niniejszem  do publicznej w iadom ości po
daje-

Lwów; dnia  9. kw ietnia 1872.
Kundmachucg.

Z. 7516. Mit 25. April w erden im  G runde Ge 
nehmigung des kokeu H andels-M inisterium s vom 5. A- 
p ril h I* f5U0/ 807 die tag licken  Eussbotlienposten 
zwischen Podkam ień und Brody iQ tagliclie Bothen- 
fahrten  mit nachstehender G oursordnung u m g e s ta lte t: 

Von Podkam ień 4 Ulir Nachm . 
in Brody G Uiir 30 Min.

I u d m r t  zum Zuge Nr. i y  n a c h  L e m b e r g.
Von Brody 5 U hr Friih  

 in Podka m i e ń ^ U h r  3o Mln_ Friih>
Geht ab nach Ankunft des Zuges Nr. III aus 

Lemberg.
Mit diesen Botbenfalirten werden Briefpostseudun- 

gen jeder Art, Geld und Wertksendungen oline Ein- 
schraukung des Werthes u n d  Frachten bis zum Em zeln- 
gew idłte von 25 Pl'. befordert.

Was hiemit zur allgemeinen Keuntniss gebracht
wird.
» Lemberg, am 9. A pril 1872



w Czudynie o godz. 5 20 m. „
Z Czudyna o godz. 5 30 m . „ 
w Storożyńcu o godz. 7 40 m. „

Odchodzi po nadejściu poczty z Hadikfalwy.
Co się niniejszem  do publicznej wiadomości p o ­

daje.
Lwów, dnia 15. kw ietn ia 1872.

(1015 2 - 3 ) .  ®  b i  e t.
9łr. 41. 23om f. !. SSejirBgeric^te tn H orodenka wtrb 

ber bem Beben unb SBc^norte nad) unbefannte Johann  
G asparski, im ©runbe beS nem Selig Engel, 23ortmmbe ber 
Beri H artenstein ischen fPupillen unictm 4. Sdnner [ 3 . j. 3  
41 gefteUhn ^InjudjenS mitteljt gegenroatltgen (Sbictea auf= 
gefetbert binnen 14. SŁugen nad)juweijen, baj) bte mit <-e= 
jd)etb bt§ beftanbenen l;ierortigen AuftijamteS nom 12. Dliober 
1849 3- 923 im Baftenjianbe ber tjter sub 9lr. 106 gele= 
genen, bem K alm an A berbach ge^órtg geroefenen, jobaun 
an Beri H artenste in  ubergangenen, unb B011 biefem jeinen 
©rben jugefallenen Oiealttat laut dom. Tom. 11 P ag  19 
n. 5 on. ju  jeinen ©unjten etwtrlle s))rdnotation ber 2Bed)= 
jeljumme per 100 fl. (5. 9Ji. gerecptfertiget fei, eber iit ber 
Ułedptfertigung fdjwebe, mibrigenb itber neuerlidjefi 21nfud)en 
be§ ihttftellerb bieje '|lrdnotation aub bem Sajtenftanbe ber 
gebacpten 3łealitat gelbfcpt werben wirb. Sugletd) roirb Jo ­
hann  G asparski Berftdnbigt, baj) jur il;n ber dperr Ricolaus 
Wysocki mit ©ubftituirung bee §e tru  Johann  Stebnowski 
gum ©urator beftellt, unb bemfelben ber gegenmartige 23c= 
fcpetb gugefteOt worben tjt.

SSom t  i .  33ejirE$gerid)te.
Horodenka am 19. Sdnner 1872.

(1019 2— 3) @  fc 1 f  t.
9lr. 4570. 23om f. E. Sejirfggertc^te K enty wirb fuab» 

gemadjt, baj) bie bom Teschner t. E. Jtriegggeridjte unterm 
10. 'Diouember 1871 3- 1924 h. ju r 33efriebtgung ber §or= 
berung beb Jpr. 8lbt. SDr. E isenberg  im Jłeftbetrage pr. 
41 fl. 6. 3B. fammt 60/0 3infen jeit 1. 9łcoember 1869 unb 
unbeEannten kofteu bewiUtgte epeEutioe geilbtetung ber laut 
Thotofolle Bom 10. Suni 1869 unb 31. Sluguft 1871 ge= 
fd)a£ten Dteatitdt 9lr. 285 W illamowice unb ber Ejieoou 
abBerfaujten ben ©Ijeteuten Johann  unb Anna Danek juge= 
fcpriebenen 4 3od) ©runbftitcfe, ober jujammen uon 8 3ocj) 
©runoftuefen, welcpe ber obigen gorberung jum jpfanbe 
bienen, in btei SŁerminen, b. i. am 3. 3um  1872, am 
1. 3u li unb am 5. Sluguft 1872 jebebmal urn 9 Upr iBor* 
mittag beim pierortigen iBejirfbgericpte abgepaltett toerben toirb.

1. 2 )en Slubrufspretb bilbet ber gericptlicj) erpobene 
©cpapungbwertl) ber obigen, in bciben obigen ©epapungs* 
prototollen befcpriebenen unb abgejcpapten 3iealitat 9łr. 285 
W illamowice fammt 8 3ocp ©runb im rSetrage pr. 2371 fl. 
60 Er. ó. SB., unter welcpen bieje śftealitat an uicpt beiben 
erften Serm inen, am britten pingegen ntept unter bem, bem 
SJetrage aller pipotejirłen ©cpulbforberungen gleicpEotnmenben 
Sfetrage toirb pinantgegeben toerben.

2. 3eter Bijitant pat oor ber geilbietung ein SSabium 
bon 10O/o oe§ SlubrufćpreijeS, im ruuOen SSetrage pr. 238 jl.
b. SB. im S3aaren, in ©taatójcpulbDerjcpreibunflen,.m 'Bfanb* 
brtefen ber galij. krebitbanftalt jamint ©ouponb unD SŁaloub, 
unb jw ar bie Sikrtjjpaptere nad) bem, auS bem lejjten 3e’t' 
tnngbblatte G azeta lwowska eifid)tlii$en SBiener-SagebEurje 
gn ^tanben ber Sijitation&fommijjion ju  erlegen.

3. Tite @d)df)ung§afte unb ber ©runbbu^bauśjug, jo 
tnie bie geilbtetungebebingungen tonnen biergeriepte unb ber 
Slubtoetb ber ©teuern, SlOgabcn unb ©runcentlaftungeji^uU 
bigEeiten betm E. E. Steueramte in B ia ła  eigejebeu toerben.

4. ^pieoon werben idmmtlidje beEaunten ©laubtger ju 
etgetten ^attben, banu bie unbeEannteii ©ldubiger, fowie jene, 
benen ber Bijitationbbejdjeib red)tjeitig nic^t jugeftellt werben 
Eónnte, ober welcpe nac^ bem 2 . SJfai 1870 in bie ©runb= 
bitd)er an bie ©ewajjr gelangett wiirbdt, burd; ben (Surator 
§ r .  Slbt. 3)r. D aniel tn B ia ła  unb burd) biejeb CŚoiEt 
Berftdnbigt.

K enty ben 8. Srbruar 1872.

(1025 2 —3) Obwieszczenie.
Nr. 7757. Wysokie M iniserstwo handlu  rozpo­

rządzeniem  z dnia 19. m arca br. do L. 2622 -113 od­
nośnie do swego rozporządzenia z dnia 14. paździer­
n ika  1871 L. 5770 -750 , w którem  dozwolono do po­
syłek bez pobran ia  pocztowego (za liczk i)  używać li­
stów frachtowych „przez nadawcę samego sporządzonych" 
rozporządziło, że opróćz listów frachtowych urzędowych, 
tylko drukowane lub litografow ane listy frachtow e, k tó­
re  jed n ak  wszystkie rubryki urzędowego form ularza za­
w ierać muszą, przyjm owane być mogą.

Co się do publicznej wiadomości z tym  dodat­
kiem  podaje, że listy  frachtow e pisane na  przyszłość, 
przyjm owane nie będą.

C. k. Dyrekcya poczt.
Lwów, dn ia  12. kw ietnia 1872.

Kundmachung.
Z. 7757. Das bobe Handels-M inisterium  b a t m it 

dem  E rlasse  vom  19. Marz 1. J . Z. 2622- 113 un ter 
B ezugnam e au f die kundgem achte V erordnung vom 14. 
O ctober 1881 Z. 57 7 0 -7 5 0 , worin die B eigabe selbst- 
aufgelegter E rachtbriefe  zu Sendungen ohne Nachna- 
me g esta tte t wurde, die E rlau terung  dahin gegeben, 
dass b ierun ter nu r solcbe F rachtbriefe zu yersteben sind, 
in  welcben die R ubriken  des am tlicben Forinulars durch 
D ruck oder L ithografie hergestellt sind.

F rach tb rie fe , welcbe lediglich geschrieben sind, 
w erden in  Zukunft zuruckgewiesen. Was zur allgem ei- 
nen K enntniss gebrach t wird.

K. k. PoBtdirection.
Lem berg, am  12. April 1872.

(1031 2 — 3). @  > i f  t.
s)łr. 10.312. 33om Brodyer E. f. Skgirfsgericfyte [oivb 

mitteljt bicjeS ©bicteg Bet M alie Rifke Bogacz, rejpeettoe 
beren unbeEannten (Stben beEannt gegeben, ba§ mit bem I)g. 
SSej^tufe oom 2. 3uni 1870 3 . 3G66 bem 2lnfud)en beb 
B eiracb D o d eles , ber Mariem Reisel Dodeles unb ber 
Rifke M argulies um Sntabulirung ber le^teren auf ©runb 
beś 5fauf= unb SletEaufboertrageB bto. Brody ben 12. Skat 
1856 alb gleid)tl)eUige ©tgentpumer ber bts^er auf ben 
Słamen beb Moses Bogacz uub bet Malie ober M atie Rifke 
Bogacz intabulirteu Slnt^eile ber tRealitat sub Sir. 215 alt

339 neu in Brody ftaitgegeben werben ift, unb ba Malie 
Rifke Bogacz oerftorben fetn foH, unb beren @tben unbe= 
Eannt ftnb, jo wtrb fur btefelben ber § r .  Slbootat 'Sbr. W eis- 
stem  junt ©urator bepufb ©mpfangbnabme beS obigen $a= 
t'u aroejd;eibee beftellt usio bemjelben gleicpjeittg biejet i 3ejd;eio 
jugeftellt.

23om !. E. SSejirEbgeric^le.
Brody, 19. Slldrj 1872.

(1032 2— 3j. jk u u b u ttu ^ u n g .
Sh. 495 Słom Lubaczower E. f. Sfejiifbgeiicfyte wirb 

(liernad; Eunbgema^t, baf itbet bab ©ejud; bib Mendel 
F rankel de jjraes. 14. Sluguft 1871 3  3520 tn ber &a= 
bularjad)e beb M endel F rankel wiber N aftali Scbikler 
wegen Sntabulirung ale (Sigeuttmmer ber fur R aftali Schikler 
im Baftenftanbe ber 91 r. 82 II. in Lubaczów  gelegeiteu 
Otealddt tntabultiten ©umnte oon 850 fl. ó. śB. j. n. g. 
biefem ©ejui^e mit jjiergend)tlid;en Sef^ctbe oom 28. 
©eptember 1871 3  3520 ftattgegeben Wurbe, ba ber2Bo^n= 
ort beb N aftali Schikler bem ©erid)te unbeEannt ift, fo 
toirb jn r Suftellung biejeb Sabularbefdjeibeb unb SBaprung 
jeiner Jlecpte ipm ein ©urator tn fPerfon beb l;tejigen S3ur-- 
gerb E lias Lityński beftellt, tb wttb jonac^ N aftali bcbikler 
^teburef) erinnert biefem SSertreter bie nbtpige Snftiuftion ju 
crtj)eilen ober fi<| etnem anberen SSertrcter ju  wdfden, Weil 
er bte aub ber S3erfdumntf enftefyenben ublett golgen fic  ̂
felbft jujufd)retben ^aben wirb.

Lubaczów, ben 5. DJldrj 1872.

(1035 2 —3) Obwieszczenie
L. 7842. Przyjmowanie pakunków przy jeździe 

posłańczej między Lutowiskami a Ustrzykam i podwyż 
sza się z 10 funtów na 25 fnntów.

Co się niniejszem do powszechnej wiadomości po
daje.

Z c. k. dyrekcyi poczt.
Lwów, dnia 14. kw ietnia 1872.

fH u ttltttta tliu ttg
91. 7842. 1)ab ©injelngewtc^t ber mit ben S3ot^eti= 

fal)rten jwifctyen Lutowiska unb U strzyki ju  befbrbernben 
grad)ten tottb oon lo  'j)fnnb auf 25 jpfuub ert)6t)t.

SBab ptemtt jur allgemetnen Jfeuntnt^ gebracjjt witb.
23oit ber E. f. galig. ^)oftbiteclion.

Lemberg, am 14. Slprtl 1872.

(1045 2— 3) ®  b t c t.
9lr. 4651. 25om E. E. Lem berger Banbebgeric^te wtrb 

betu .pertn Josef Koniecki mittelft gegenwaittgen ©btdeb 
beEannt gemac^t, eb fyabe Wiber beufelben Pinie Agytb we= 
gen beren 'JlnerEennung unb Sntabultrung alb ©igentj)ume» 
rtn ber mit bem @tro ddto 10. 3unt 1865 oon Josef K o­
niecki an Aron Losch gtrtrlen unb bereitb Dom. 168 pag 
335 n. 14 on. tm iiaftenftante ber Jtealitat Nro. 3982/4 
tntabuluten 2Bed;feljumme pr. 400 fl. jowo^t tm Ulctioftanbe 
bt-.jcr Suiurae alb im sPajfto|'tanbe ber Sdeatitdt Dlr. 3982/4 
sub praes. 25le:t Sdnner 1872 3. 3- 4651 einc Mage an- 
gebrad)t, unb um ridjterlic&e ^ ilje  gebeten, woriiber bte £ag» 
fa£>rt ju r munbltdpen IBer^anblung auf ben 13. 9Jlai 187 2 
10 Upr iBormiUagb anberaumt wurbe.

2)a ber 3lufentl;alt«ori beb iSelangten .sperm Joseź 
Koniecki unbeEannt ift, jo l>at bab !. t. Sanbebgeridjt ju 
bejjen 93ertretuug unb auf beffen ©efa^r unb kofteu ben 
fhefigen Banbebaboocaten óprn. ® r. Jekeles mit ©ubftitub 
rung beb /prn. Banbebaboocateu ®r. Męciński alb ©urator 
be|tellt, mit weltpem bie angebracpte iRec^tbfat^e n a^  ber 
fur ©alijien oorgej^riebeuen ©eri^tborbnung oer^anbelt Wer= 
ben Wtrb.

SDurd) biejeb ©bici wirb bemnad) bet iBelangte erin* 
nert, jtt tes te r B^it eutweber jelbft ju erjt^eiiien ober bie er= 
forberlit^en 91e4)tbbel)eljc bem bcfteUten SSertreter tnitjutljei* 
len ober auc^ einen anberen ©adjwalter 3U wanien unb bie= 
jem Stfanbebgerit^te aujugeigen, uber^aupt bie ju r 21ert^eibi= 
guttg bienltcpen oorjiprtfibmafjigen Dlecptbmittel ju  ergreifeu, 
inbem er.fid) bie aub berer lierabfdumung entftepenben gcU 
gen jelbft betjumeffen l;aben wirb.

■ 31om !. f. Sanbebgeric^te 
Lemberg, am 24 gebruar 1872.

(1053 2— 3) » i f  t.
9tr. 1407. SBom S try er E. E. ScjirEbgericpte wirb 

6e£annt gegeben, bajj M endel Zebngebotb oon Stryj um 
SŁobebertldrung feines am 27. Banuer 1847 in Stryj gebo= 
renen unb angeblid; im 9Jlarj 1848 in Stryj natuilicpen 
Sobeb geftorbeiten ©of)tieb Isaak  Zehngeboth l)iergerid)t& 
eingefd;ritten ift, wejjpalb źllle, bte uon bem tieben ober beu 
Umftdiiben beb Siobeb beb Isaak  Zehngeboth Henntnif) 
buben, aufgeforbert werben,  baoon bem (tiefigen ©eriepte 
ober bem ©urator in ber 'jjerfott beS f îefigeu Slbo. Dr. F rucbt- 
m ann binnen einer grift oon brei 9Jlonaten bie Slttjeige ju 
mdeben.

23om E. E. ©cjirfSgericbte.
Stryj ant 10. Slpril 1872.

(1063 2 —3) Obwieszczenie.
Nr. 12788. Z dniem L m aja br. obiegać będą 

dzienne jazdy posłańcze między Storożyńcam i i Radow- 
cam i w następu jąc jm  po rządku :

Ze Storożyńca o godz. 4 w. 30 po poi. 
w Czudynie o godz. 6 20 m. „
2  Czudyna o godz. 6 30 min. „
w Górnym Wikowie o godz. 8 50 m. wiecz.
Z Górnego Wikowa o godz. 6 rano
w Radowcach o godz. 8 20 m. „

Łączy się w Radowcach z szybkowozem do Ha­
dikfalw y, w Górnym W ikowie z jazd ą  posłańczą do 
Seletyna.

Z Radowiec o godzinie 5 po poł. 
w Górnym Wikowie o godz. 7 20 m. wiecz.
Z Górnego Wikowa o godz. 3 rano
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Kundmachung.
Z. 12788. Vom 1. Mai 1 J. an haben die tagli- 

chen B othenfahrten  zwischen Storożynetz und R adautz 
in naehsteliender O rdnung zu yerkehren:

Von Storożynetz 4 U hr 30 M. Nachm. 
in Czudin 6 U hr 20 M.
Von Czudin 6 Uhr 30 M. „
in  Ober-W ików 8 U hr 50 M. Abends.
Von Ober Wików 6 U hr Friih 
in  R adautz 8 U hr 20 M Friih.

Anschluss in Radautz an die E ilfah rt nach H a- 
d ik fa lw a; in  Ober-W ików an die B othenfahrten  nach 
Seletin.

Von R adautz 5 Uhr Nachm. 
in Ober-W ików 7 U hr 20 M Abends.
Von Ober-W ików 3 U hr Friih 
in Czudin 5 U br 20 M.
Yon Czudin 5 U br 30 M. „ 
in Storożynetz 7 U hr 40 M Friih.

G ebt ab nach E intreffen der Post aus H adik-
faiva.

Was kiem it zu r allgem einen Kenntniss gebracht
wird.

Lem berg, am 15. A pril 1872.

(1075 2— 3) ® J  n t  II I  S,
91r. 904. 23et bem !. !. Bottoamte in Bemberg wirb eitt 

uuentgeltlidjer Slmtbpraftifant aufgenommen.
55ie lyctoetber, welcbe ba§ 17. BebenSjafir bereitć ju> 

rucfgelegt paben mitffen, pabm ipie bofumcuttrten ©efudje 
unter 9ta^wcijuog ber an einem Untergp nnafium eber ciner 
offentlid)cn Unlerreatjdjule mit eutjprecpenbeii ©rfolgc abfoU 
omen (Stubien bid jum 12. 9)lai t. 3  bei bem ! E. Botto^ 
amte ttt Semberg eiitjubiiugen.

Sugleid) witb bie oollEomtncne ^euntnig ber polnifcpen 
© pra^e in słBort unb ©cprift geforbert. 2)et langerer ent-= 
jpret^enber łlerwenbung barf in wteberEe^renben griften auf 
bie ©rfolgung ocn angemeffenen SRemunerationen Ę)ol)cn DrtS 
angetragen werben.

St. E. Bottoamt.
Bemberg am 19 Slprtl 1872.

(1078 2— 3) K o n k u r s .
Nr. 5910. W celu obsadzenia opróżnionych p o ­

sad c. k. notaryusza w Zassowie i c. k. no taryusza we 
F rysz taku  rozpisujem u niniejszem  konkurs.

Podania o nadanie posad powyższych wmeść n a ­
leży w dniach 14 do tu tejszego c. k. sądu obwodowego 
jako  Izby notaryuszów.

Z rady  c. k. sądu  obwodowego jako Izby n o ta ­
ryuszów.

Tarnów, dnia 19. kwietnia 1872.

(1079 2 —3) E d y k t
Nr. 1158. C. k. sąd powiatowy w Lubaczowie 

ogłasza niniejszem, że dnia 21. czerwca 1854 Ju lianna 
Jam nicka, a dnia 12. m aja 1856 Anna Jam nicka bez 
rozporządzeń  ostatniej woli w Lubaczowie pom arły. Gdy 
miejsce pobytu  prawnego spadkobiercy Ja n a  Jam nickie- 
go wiadomem nie jest, przeto  wzywa się go niniejszym 
edyktem, aby w przeciągu roku oświadczenie swoje 
względem przyjęcia sp ad k u  po rzeczonych zm arłych po­
zostałego w tutejszym  sądzie tern pewniej wniósł, ileże 
w przeciw nym  razie obie pe rtrak tacy e  spadkowe z zg ła ­
szającymi się spadkobiercam i i ustanowionym dlań ku­
ratorem  p. Karolem Łukawskim  przeprow adzone zo­
staną.

Lubaczów, dnia 14. m arca 1872,

(1080 2 — 3) E d y k t .
Nr. 2742. C. k. sąd  powiatowy w S tarym  Sączu 

podaje  do publicznej wiadomości, że d la  zaspokojenia 
Filom enie Udzielowej przyznanej kwoty 50 złr. w. a. z 
pn. odbędzie się w dniach 13. m aja, 13. czerwca 1872 
1 15. lipca 1872 o godzinie 10 zrana w gm achu sądo­
wym publiczna egzekucyjna sprzedaż połowy realności 
pod Nr. k. 545 w Starym  Sączu położonej, korpusu 
tabularnego memającej w posiadaniu dłużnika Józefa 
Dąbrowskiego zostającej z tein dołożeniem, że połowa 
tej realności p rzy  pierwszych dwóch term inach  tylko 
wyżej lub przynajm niej za cenę szacunkową w kwocie 
73 złr. 57 k r. w. a., p rzy  trzecim  zaś term inie nawet 
niżej ceny szacunkowej będzie sprzedaną.

Wadyurn wynosi okrąg łą kwotę 8 złr. wal.
austr.

R esztę warunków przez stronę egzekucyę p ro ­
w adzącą przedłożonych 1 niniejszem  potwierdzonych, 
dalej ak t zastawnego opisania i ak t oszacowania wolno 
przeglądnąć w tu t. registraturze.

S tary  Sącz, dnia 28. m arca  1872.

(1060 3-3) Obwieszczenie,
L. 2484-Pr. N a dniu 30. kw ietnia 1872 o godzi­

nie 9tej przed południem  odbędzie się losowanie obli- 
gacyj funduszów indem nizacyjnych W. Ks. Krakowskie­
go, Galicyi zachodniej i wschodniej, w lokalu c. k. Na­
m iestnictwa w domu W. Głowackich pod 1. 3 przy uli­
cy Łyczakowskiej. , .

Co się do powszechnej podaje wiadomości.
Z c. k. Nam iestnictw a

jako Dyrekcyi funduszów indemnizacyjnych.
Lwów, dnia 20. kwietnia 1872.



(1046) u « ii m a dj u u g.

9'lr. i 6431. 23om Leinberger !. f. 8anbe8gerid)te 
luirb l;iemit funb^emnd^t, baf) mit Dem 33ejd)luffe Dom 
tigen Dage 9lvo. 16431 tu Der (SoncurS = Żlugt Ugenf)eit teS 
Chaim Rosenstrauch ^aufinamiS itr Lem berg Der ■£)«* 
&boccat © t. R appaport jum ^ermó^euDDerroatter unb b«S 
Jperrn SlDcccaten ©r. Mały junt ©telirertret r beS si5er« 
mógen§»eiu>jltei§ beftellt routben.

23cm E. f. Sanbeggericfjte.
L em berg , am 23 . SJiarj 1872.

(1061 1 - a ) ffun^inaebuB fl.
sytre. 9290. ©er mit Gśrlafj DeS f. E. Suftijminijte*

riumS D o m  7ten ©ocember 1871 3 . 12795 jutu 4iorar m 
Kotzmarm itt ber ihifmuuta ernannte Michael Hordyński 
hal oni I- ŝ P ril 1872 teit ©tenfleit? abgelegt, 

iłom  t. f. Ober 8aitDe3geric()te.
Lem berg, am 10. Żlyril 1872.

(1074 4 — 3) @ t> i c t.
5Jlv 2062. iłom E. E. Jtreiegei idpe iti Przemyśl tfirb 

£iemit funbgemad)t, Daj) jur Dereinbringutig ber Dom (perm 
Apolouius ober Apolinar Hołyński mit bent redjtfiftaftigen 
Urttyeile beS Taruow er E E ianbrecbteD ucni 29ten 9(0* 
oember 1853 3at)l 10881 gyęjen Jaeob  Hołyński eifiegten 
(gumme oon 1600 fl. (J. SJJJ. ober 1680 fl. ófl. ilł- jammt 
5 'Pct. oom 10. 3anuer 1836 Uufenbcn 3»ifm , taiul ^<x 
l^rid/tslofteu pr. 76 fl. 12 Er. (S. 411. oDer 80 fl. 1 fl' 
óft 48. unb Der iSirecutioiifiEofteri pr. 6 fl. 31 Er. 15. 411. 
ocet 6 fl. 841/4 Er. óft. SB., 12 fl 30 Er. (5. 4J? ober 13 
f|. 121/2 Er. ó|t. 413, 5 fl 52 Er., 23 fl 10 Et. uuD 13 fl 
tt fr. b|t. SSupc. unb enDlid; ber geęji-muartijj jagefprodjeiuit 
wciteren @jcecutienofo|’teu im ifietrage oon 5 fl óft. 4i3, bie
eyecutioe ftedbietung ber Dem .perm Jaeob Hołyński gepoit=
geit iM ler Brelików jammt cmi 43oriuerte Kleofaszówka 
beiuilliat unb eS loirb bicfelbe bet Dief m t. E. śtniógericpte m 
emem lermine, utiD jioar: a.u 10 Jum  1872 um 10 Ut/r 
SDormittoge unter nad)ftft)eiibeii geilbte^ungóbebtnguiigen mirD 
Borgeuommeu j m e n :  ^  im ^  ber

©d/dbuiig eifjobeneue ©d^unge-mertl) Dicja ffluter per 
^ V U  h 20 fr óft. 333. angencmiuei! fes werben bopei 
Ditfe ©liter an biefem Demiine aucp unter Dem obigen Scpaj

jjuiigowertbM^ a,crCl.I( in '])dujcp unb iHogeit mit
iluójcplup Der Urbarialcntjdjabigung uud olpic l$eloat)il.iftung 
oerfauf^; m  bem ^

Ipung ren J/2o óeb iHuSnifSpretjeS, Paper in runber @umme 
2776 fl. Óft. ibdęr. im lOaareit, in 43ud)eln ber galtjtfcpen 
epaifuffe, 111 'pfaubbriefen bco galipjd/en CSreDifiSnftdutes 

ober ter óflerr. Dlationalbaiif, ober in galijifcpen (śkunbent* 
laitungSsObligationcn nad) bem h()ten (L utje beifelben ais 
Słabium ju  panbeu ber liicilations^ommiffion ju erlegen.

© as iiabium DeS (śrfteperS wito ruifbepalten, unb in« 
icieferne eS im baarem ©dDe erlegt wurDe, 111 Den jtaufpreia 
eingerecpnet, Den ubiigen iicitanteu abet uacp 43eenDigung Der 
geilbietpung gurutfgeftetlt.

4. ©er ©abulareptract, ber ©cpapungóact, fo wie Die 
weiteren ilcteit fi«b in Der pieigeiicpticpen Dlegiftratur gur
tóinfid)t berdt. .

spieDou-weibeu ^)err A polinar llołynski, Jacob  Ho­
łyński gu eigenen JpauDen, ferner Die ópppetbetarglćiubtger, 
f. f ginanj = 'Procuratur im Dtamen be6 (5armeliten * (Aon» 
renta gu Zagórze unb beS pop. UlerarS, banu bie a^ppotpe» 
faigldubiger, Dereń Sffiopnort unbeEannt ift, Domicele Ho- 
ły ń s k a , Domicela L augner, gfbor. Hołyńska uhD beren 
©ubftdutt n, Salom ea Ju lie  Reitzensteiu uno ade jene ©lau= 
tigec, nub 'Partpeien, tcelcpe nacp ilućfertiguiig bea ©abu= 
lalejtratteS, b. i. nacp Dem 16ten Sanner 1869_ bungttcpe 
Dlecpie auf bie ju  oerEaufenben ©iiter erwirEen wurbeit ober 
welcpeu bie akrfidnbigung oon ber gcilbietpnng ober bie wd= 
lei en 43ejcpeibe aub was immer far emer Urfadye gar nid/t 
oba nid/l recpt^eiligjugeftelit werben joUte ( ju A^dnteu Des 
in Der peifou DeS Iperrn HaiiDeS=4IDoocattn Dr. ttkałkowski 
befteEltcn (£matoi8, ju  Dtffen 'SubftUuteu Der Jpeir 4latibes= 
4lDoocat ©r. Lużecki beflimmt wurDe, DciftatiDigt.

Przemyśl, am 28. gebruat 1872. '

(1076 1— 3) K u n d m a c h u a g .
Nr. 5304. Am 1. M ai 1. J . t r i t t  in Koropiec ein 

k. k. Postam t ins Leben uud m it dem k. k. Postam te 
in  Niżniow m itte lst tag licher Fussbothenposten in nach 
stehender Ordnung in V erbinduug:

Von Koropiec um 4 Uhr Friih 
in Niżniow um 5 U hr 40 M. Friih  
Von Niżniow um 6 U hr 40 M. „ 
in Koropiec um 8 Uhr 20 M. „

Geht ab von Niżniow nach der Ankunft der Malle- 
post aus Stanislau.

Die Entfernung zwischen Niżniow und Koropiec 
b e tia g t 1 l/y Meilen.

Zum Bestellungsbezirke dieses Postam tes ge- 
g ó re n :

Koropiec m it M aydan, W erbka, Perelizanie, W ado- 
wa, S to ila  und Korzynka; H oryhlady mit Zanizyska, 
Domka, Oddaje, Suchodol und B rzez in a ; Nowosiółka. 
O stra m it Ostrów, Przewoziec und Ścianki.

Von der k k. Postdirection.
Lem berg, am 8. April 1872.

(1081 1— 3) O g ło s z e n ie  k o n k u r s u .
Nr. 2670- W edług  resk ryp tu  c. k. Nam iestnictw a 

z dnia 21. m arca 1872 L. 10279 pozwolone zostało 
otworzenie drugiej ap tek i w Nowym Sączu.

Ubiegający się o koncesyę na z łożenie takowej 
mają podania swe zaopatrzone w dowody kwalifikacyi 
i zachowania się wnieść do c. k. Starostwa w Nowym 
Sączu w przeciągu czterech tygodni, licząc od trzecio- 
^ o m a f t j  umieszczen’a  niniejszego ogłoszenia w gazecie

Nowy Sącz, dnia 15. kw ietnia 1872.

1082 l -  3) Ogłoszenie konkursu.
Nr. 571 pr. Celem obsadzenia opróżnionej po­

sady ad junk ta  przy sądzie powiatowym w Krośnie z 
roczną płacą 800 złr. rozpisuje się konkurs z term inem  
do wniesienia podań do 10. m aja 1872.

Z Prezydyum c. k. sądu obwodowego.
Przemyśl, dn ia  22. kw ietnia 1872.

(1083 1 — 3) E d y  k t.
Nr. 4402. Stanisławowski c. k. sąd obwodowy

uwiadam ia niniejszcm  niewiadomą z miejsca pobytu 
Karolinę Gabrusiewicz, że tusądową uchwałą z dnia 
17. lipca 1869 do L. 9000 Isaak W eisbaus za w łaści­
ciela realności Nr. 37 w Stanisławowie położonej —  
niegdyś do Bazylego Sołtyńskiego należącej —  zainta- 
bulowany został — i że dla tejże Karoliny G abrusie­
wicz kuratorem  adw. Dr. T u tak  ustanowiony został — 
którem u pow yższa uchw ała doręczoną została.

Stanisławów, dnia 5. kwietnia 1872.
(1084 1 3) E d y  k t.

Nr. 795 cyw. C. k. sąd powiatowy w Bochni p o ­
daje uiniejszem do wiadomości, że celem zaspokojenia 
należy tości przyznanej Felixowi Dziubie od Gabryela 
Dziuby wyrokami tutejszego sądu z dnia 15. m aja 
l t 69  r. L. 1450 i c. k. sądu wyższego w Krakowie z
dnia 28. lipca 1870 L. 7572 w sumie 487 złr. 27l/2
kr. w. a wraz z pn. odbędzie S'ę w tutejszym sądzie 
w dniach 6. czerwca, 11. lipca i 8, sierpnia 1872 każ­
dą razą  o godzinie 9 zrana publiczna sprzedaż przez 
licytacyę gruntow ego gospodarstw a włościańskiego pod 
Nr. k. 5 w Siedlcu położonego c ia ła  tabularnego nie- 
stanow iącego pod następującem i w arunkam i:

Cenę wywołania przy licytacyi stanowić będzie 
wypośrodkowaua sądownie cena szacunkowa w kwocie 
1130 złr. w. a. poniżej której gospodarstwo pod Nr.
5 w Siedlcu w pierwszych dwóch terminach sprzedane 
nie będzie, na trzecim zaś terminie będzie ono sprzedane 
i poniżej tej ceny najwięcej ofiarującemu.

Reszto warunków można przejrzeć w reg istraturze 
tu t. sąd.

Bochnia, dnia 24. m arca 1872.

(1 0 8 5  1— 3) ( g  t> i t t.
9h \ 1236. 43om E. f. 43egirtśgerid)te Kołomea nmb 

befannt geinadjt, bajj in §olge 3 njd/aft £• £• liaiiocsgc* 
rńbtcs tn Wieu Dcm 20. gcbtuar 1872 3- 10029 ju t (Śm5 
bnngung Der gotbeiung DeS ©errit F ranz Wilhelm cen 
465 fl. 88 Er. óft 48at)r. f. 41. (id. ruiOei Den ifraelinfiłbu 
(H iltu s^ a e iu  in Kołomea 3111 ejecuttoen geilbietbung DeS 
Dem be ̂  ter en geljórigen in Kołomea sub CN. 25^4 nnb 
Nr. top. 398 gelegeneu 43aDI)au|e& nad) Den in SIcten evlte» 
geuDen Seibiel^nng* iBeDinguugen Der Śfinnin auf Den 23 
■JJlai 1872, 20. 3uiu 1812 unD 18. 3uli 1872 , jeDeSiual 
um 10 Uljc tBormittago im ló)erid)tsgeaanDe mit cent 43cB 
jaęe btftunmt, Daf) DiifeS 4)aDl)au3 beim erften unb jumten 
©ermine nur ubec ocer um Den gern^tlicb erljcbeneu ac^a- 
gnugSiDertb, btngegen beim Drttten Srriniiie auc^ unter Dem 
źcbdgnngSiDeilbe oerdu^ert werDeu tcirD.

Die ^icitatioiiS=sBeDingmffe fónncn ^iet^cric^tS eingeje= 
^en oDer in 4lb)d)ńft be^oben nierDen.

ifiioju Die ótaufluftigen etugelaDett tuerDeu.
iBom E. E. 43ejirfS“(yerii^te 

K ołom ea, am 10. illiar^ 1872.

(1086 1— 3 ) E d y  k t.
Nr. 13503. C. k. sąd powiatowy m iejsko delego­

wany d la  okolic m iasta Lwowa S. II niniejszym edyk 
tern wiadomo czyni, iż Franciszka z Schnejderów Ku­
czyńska, Józef Schnejder, Wilhelm Schoffer 1 F ra n c i­
szek Schotfer przeciw niewiadomym z życia i m iejsca 
pobytu spadkobiercom  śp. W awrzyńca Domańskiego, Wi- 
ktoryi z Domańskich S tupnickiej, Apolonii Domańskiej 
i Ju liannie z D om ańskich Kaszuba pozew de praes 15. 
grudnia 1871 L. 10503 o wykreślenie 21000 złp  z za 
pisu M arka Swidzińskiego ówczesnego w łaściciela real 
ności 1. 25 i 26 w Zawadowie z dnia 27. lipca 1809 
jak o  resztującej ceny kupna z 50/0 odnośnem i obowiąz­
kami wnieśli, na której do ustnej rozprawy term in  na 
dzień 10. lipca 1872 godzinę 10 rano wyznaczono 1 
dla pozwanych spadkobierców śp. W awrzyńca Domań­
skiego, W iktoryi z Domańskich S tupn ick ie j, Apolonii 
Domańskiej, Ju lian n / z Domańskich Kaszuba z życia i 
pobytu niewiadomych ku ra to r w osobie adw. Dr. Ser 
m aka z substytucyą adw. Dr. Dziubińskiego zamiano­
wano, wzywa się zatem zapozw anyth z życia i miejsca
pobytu niewiadomych spadkobierców, aby w należytym 
czasie w sądzie osobiście stanęli, lub potrzebne tytuły 
prawne ustanowionem u zastępcy udzielili lub innego za­
stępcę sobie wybrali i sąd o tein  uwiadomili, słowem 
stosownych do obrony środków użyli, gdyż wynikające 
z zaniedbania środki sami sobie przypisać będą m u­
sieli.

Lwów, dnia 14. stycznia 1872.

(1087 1-3) E d y  k t.
Nr. 10504. C. k. sąd powiatowy miejsko delego­

wany dla okolic m iasta Lwowa S. I I  niniejszym edyk-
tem  uw iadam ia, iż Franciszka z Schnayderów K uczyń­
ska, Józef Schnayder, W ilhelm Schotfer i Franciszek 
Schoffer przeciw niewiadomej masie A dam a Stojanowi- 
cza pozew de praes. 13 grudnia 1871 L. 10504 o wy­
kreślenie kaucyi 20000 złp. z zapisu M arka Swidziń­
skiego ówczesnego w łaściciela realności 1. 25 i 26 w 
Zawadowie z dnia 15 m arca 1800 za niedezelowanie 
budowli i nieuciem iężanie poddanych we wsiach Sopo- 
szynie i Macoszynie do m asy Adama Stojanowicza na­
leżących przez M arka Swidzińskiego w posesyi zalicy- 
towanycłr na rzecz tej m asy Adama Stojanowicza na 
wyżwspomnionej realności 1. 25 i 26 w Zawadowie u t 
Tom. I  pag. 105 zabezpieczonej, wytoczyh wskute cze­
go do ustnej rozprawy term in na dzień 10. lipca 1872 
o godz. 10 zrana wyznaczono, i d la zapozwanej n ie­
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wiadomej masy Adama Stojanowicza jako też  z życia i 
pobytu miejsca niewiadomych spadkobierców na  ich 
koszt i szkodę tu t adw, Dr. Serm aka z su b s ty tu c ją  
adw. Dr Dziubińskiego kuratorem  m ianował, z którym  
niniejsza spraw a wedle ustawy sądowej przeprow adzoną 
będzie. #

W wzywa się zatem  zapozwanych spadkobierców, 
aby na powyższym terminie lub osobiście stanęli, lub 
potrzebną informacyę ustawionemu zastępcy udzielili, 
lub inn>go zastępcę sobie wybrali, i sądowi oznajmili, 
słow m stosownych do obrony środków użyli, gdyż wy­
nikające z zaniedbania skutki sami sobie przypisać b ę ­
dą musieli

Lwów, dnia 15. stycznia 1872.

(1088 1— 3) E d y  k t.
Nr. 18972. C , k. sąd  krajowy jako handlowy 

lwowski zawiadamia niniejszem Eugeniusza Theimera z 
m iejsca pobytu niewiadomego, że na prośbę przez J a ­
na  Balko przeciw niemu, Emilowi Pfeifferowi i Leibo- 
wi Fliegowi wniesioną na zaspokojenie sumy 4000 złr. 
w. a. z pn. uchwałą z dnia dzisiejszego do L. 18972 
dozwoloną została egzekucyjna sekw estracya dochodów 
realności Nr. k. 105 w G ródku i 205 w Podgaju poło­
żonych, że dla niego kura to ra  w osobie adw Dr. Ro- 
ińskiego ze zastępstwem adw. Dr. Popiela postanow io­
no i temuż uchwałę tę egzekucyjną doręczono, rzeczą 
więc jego będzie temuż kuratorow i potrzebną inform a­
cyę udzielić, lub innego zastępcę sobie obrać i o tern 
sądowi donieść.

Lwów, dnia 21. kw ietn ia 1872.

(1050 2 - 3) E d y  k t.
Nr. 4008 cyw. C. k. sąd powiatowy w Bochni n i­

niejszem wiadomo czyni, iż dnia 28. sierpnia 1871. L. 
4008 wniesła Ewa 1. Krzysztofczykowa 2. Kolibowska 
prośbę o uznanie za zm arłego W incentego Krzysztof- 
ezyka z Niedar, który udawszy się przed pięciu la ty  
na (lis w Toruniu tak  ciężko zachorow ał, iż tow arzy- 
sze jego Franciszek Kurnik i Tomasz Dąbrowski przed 
m ost w Toruniu go przyprow adzili, i tam  zostawili.

W zywa się zatem  każdego, ktoby co o śmierci 
lub życiu Wincentego Krzysztofc.zyka wwdział, aby o 
tern doniósł w przeciągu jednego roku podpisanem n 
sądowi, lub ustanowionemu kuratorow i Dr. Trybulcowi 
w Bochni, inaczej tenże za zmarłego uznany będzie.

C. k. sąd powiatowy.
Bochnia 20. września 1871.

(1054 3 —3) Ogłoszenie.
Nr. 6418 cyw. 0 . k. sąd powiatowy w Żywcu 

ogłasza niniejszem, iż celein zaspokojenia w ynagrodze­
n ia  szkody w ilości 50 złr. 50 ct. M aryannie Jureczko- 
wej, wyrokiem karnym  c. k. sądu krajowego w Krakowie 
z dnia 23. czerwca 1870 do 1. 10966 od Ja n a  Krzy- 
żowskiego przyznanego wraz z kosztam i egzekucyjnemi 
dozwoloną została egzekucyjna sprzedaż przez publiczną 
licytacyę realności Jan a  Krzyżowskiego pod Nr. rep. 16 
a Nr. k 15 w Krzyżowej i w trzech term inach to je s t 
w dniach 15. m aja, 19. czerwca i 24. lipca r. 1872 
każdą razą o godzinie 10. przed południem  w lokalu 
podpisanego c k. sądu pod następującem i w arunkam i
o d b ę d z i e  s i ę :

1. Przedmiotem sprzedaży przez licytacyę je s t 
realność w Krzyżowej sk ładająca się z grun tu : l/jg części 
półrolka Tomaszkowego pod Nr. rep. 16 pod 2 korce 
wysiewu i z połowy zabudowań pod Nr. k. 15 w pro­
tokole zajęcia z d. 9. m aja lb71 1. 2525 bliżej opisana.

2 Genę wywołania stanow ić będzie wartość tej 
realności w ilości 113 złr. 40 ct w. a. przez sądowe 
oszacowanie w ykazana, poniżej której takow a w pierw ­
szym i drugim  term inie licytacyi sprzedaną nie będzie. 
Dopiero przy trzecim  term inie licytacyi realność ta  
także poniżej ceny szacunkowej więcej dającem u sprze­
daną będzie.

3. Każdy chęć kupienia m ający winien je s t przed 
rozpoczęciem licytacyi złożyć do rąk  komisyi licytacyj­
nej wadyutn w ilości 15 złr. w gotówce. W adyum  n a ­
bywcy zostanie zatrzym ane, tem uż w cenę kupna wli­
czone będzie, innym zaś licytującym  natychm iast po 
skończeniu licytacyi zwrócoaem zostanie.

4. N abywca obowiązanym będzie ca łą  cenę kupna 
z potrąceniem  wadyum natychm iast po skończeniu licy- 
tacyi w gotówce do rąk  komisyi licytacyjnej złożyć, 
poczem mu kupiona realność na jego żądanie we fizy­
czne posiadanie oddaną będzie, oraz zostanie mu wy­
danym dekret własności tejże.

5. W razie gdyby nabywca 4 warunku licytacyi 
w z g l ę d e m  zap łaty  ceny kupna nie dopełn ił, odbędzie 
się natychm iast na koszt i niebezpieczeństwo jego p o ­
wtórna licytacya, a niesłowny nabywca odpowiedzialnym  
będzie za ubytek  w cenie kupna nie tylko złożonem 
wadyum, lecz całym  swoim m ajątkiem .

Kesztę warunków licytacyjnych oraz protokół 
opisania i oszacowania powyższej realności m ożna w t. s. 
registraturze przejrzeć.

C. k. sąd powiatowy.
Żywiec, dnia 15. m arca 1872.

(1064 3— 3) E d y  k  t.
Nr, 5205 cyw. O. k. sąd powiatowy w Sanoku 

wzywa tych, którzy  jako  wierzyciele m ieć mogą roszcze­
nia do spadku ks. L y iu itra  Zyblikiewicza, gr. kat. p ro ­
boszcza w Olchowcach zm arłego dnia 20. września 
1871, bez pozostaw ienia ostatniej woli rozporządzenia, 
aby celem zgłoszenia i w ykazania roszczeń stawili się 
w tym sądzie dnia 25. lipca 1872 o godzinie 9 zrana, 
albo dotąd  w nieśli pisemne podania, bo inaczej ro ­
szczenia te  do spadku jeżeli będzie wyczerpanym zgło- 
szonemi w ierzytelnościam i, zgasłyby, chyba że m ają 
praw a zastawu.

Sanok, dnia 9. m arca 1872.
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(1038 3— 3) O b w ieszczen ie .

Nr. 369 cyw. W skutek zezwalającej uchwały 
c. k. sądu obwodowego w Tarnopolu z dn ia  -29. stycznia

1872 1. 1161 po uskutecznionem  dochodzeniu sądowem, Jakóba Rużyckiego.
uznaje się Ołeksę Rogal gospodarza w Białym za m ar­
notraw cę i ustanaw ia się dla niego k u ra to ra  w osobie

Z c. k. sądu powiatowego. 
Czortków, dnia 28. m arca 1872.

Obwieszczenie.
N r. 1 6 6 . W celu  u d zie len ia  op różn ion ych  

dw óch p osad  sty p en d y jn y ch  fundacyi M ik o ła jew ­
sk ie j  w  rocznej k w o c ie  po 5 0  z łr . w . a. p o c z ą w ­
s z y  od 2 pó łrocza  br. sz k o ln e g o , o g ła sz a  s ię  ni-

n ie jszem  k onkurs do 1 0 . m aja  br.
S ta ra ją cy  s ię  o te  m ają udow odnić: 
a Isto tn ą  p otrzebę zapom ogi.
b. D a lsz ą  nau k ę w  jed n ej z p u b liczn ych  

szk ó l krajow ych .
c. W y sz c z e g ó ln io n ą  p i ln o ś ć , m ora ln ość i p o ­

stęp y  w naukach.
D o k ła d n ie  za łą czn ik a m i potrzebnem i z a o ­

patrzone prośby m ają w  ozn aczon ym  c za s ie  M a­
g istra to w i tu tejszem u  b yć p rzed ło żo n e  (1077 1 3) 

Z M agistratu  k ró l. w ol. m iasta . 
M ik o ła jó w , dnia 1 2 . k w ie tn ia  1 8 7 2 .

Obwieszczenie.
L. 1 0 3 8 . Dyrekcya galic. Towarzystwa kredy­

towego ziemskiego obwieszcza nmiejszem, źe na pod­
stawie art. 6 3  ustaw kapitał 1 5 6 9  zł. 5 kr. m. k. 
czyli 1 6 4 7  zł. 5 4  kr. w. a. listami zastawnemi z więk­
szej sumy 2 6 0 0  złr. m. k. na hypolekę dóbr Brzana 
dolna w powiecie Grybowskim położonych, i W W. pań­
stwa Konstantego i Celiny czyli Celestyny Pieniążków  
i W . p- Aleksandra Lgockiego własnych, z tego T o­
warzystwa wypożyczonych, z dniem 1. stycznia 18  71 
jeszcze pozostałe wraz z odsetkami i należytościami 
podrzędnemi właścicielom' tych dóbr wypowiedziany 
zostaje z tym dodatkiem, ażeby w przeciągu sześciu 
miesięcy takowe pod rygorem egzekucyi, mianowicie 
licytaeyi dóbr hipotece podległych, do kasy galic. To­
warzystwa kredytowego ziemskiego był złożony.

W e Lwowie, 2 0 . marca 1 8 7 2 . (1071 2-3)

Obwieszczenie.
L. 1 0 3 3 . Dyrekcya gal. Towarzystwa kredyto­

wego ziemskiego obwieszcza niniejszem, źe na pod­
stawie artykułu 6 3 . ustaw kapitał 1 4 .5 2 5  złr. 5 0  ct. 
w. a. listami zastawnemi, z większej sumy 1 4 .7 0 0  
złr. w. a., na hypotekę dóbr Maryanówka przy Strze- 
liskach w powiecie Bubreckun położonych, W. W. 
państwa W incentego i Maryi Kwiatkowskich własnych, 
z tego Towarzystwa wypożyczonej, z dniem 1. sty 
czma 1 8 7 1 . r. jeszcze pozostały, wraz z odsetkami 
i należytościami podrzędnemi, właścicielom tych dóbr 
wypowiedziany zostaje, z tym dodatk iem , ażeby w prze­
ciągu sześciu miesięcy takowy, pod rygorem egzekucyi, 
mianowicie licytaeyi dóbr hypotece podległych, do 
kasy gal. Towarzystwa kredytowego był złożony.

W e Lwowie 2 0 . marca 1 8 7 2 . (1 0 6 6  2— 3)

Obwieszczenie.
L. 1 0 3 4 . Dyrekcya gal. Towarzystwa kredyto­

wego ziemskiego obwieszcza niniejszem, źe na podsta­
wie artykułu 63 . ustaw, kapitał 9 3 0 1  złr. 3 kr. m. 
k. czyli 9 7 6 6  złr. 1 0  ct. w. a. listami zastawnemi, 
z większej sumy 1 0 .5 0 0  złr. m. k. na hypotekę 
dób Jankowice, w powiecie Jarosławskim położonych 
i W. Dani Anieli _ z iiozborskicb llunge własnych, z 
tego Towarzystwa wypożyczonej, z dniem 1. lipca 
1 8 7 0 . r. jeszcze pozostały, wraz z odsetkami i nale­
ży tościami podrzędnemi, właścicielce tych dóbr, wypo­
wiedziany zostaje, z tym dodatkiem, ażeby w przeciągu 
sześciu miesięcy takowy pod rygorem egzekucyi, mia­
nowicie licytaeyi dóbr hypotece podległych, do kasy 
gal. Towarzystwa kredytowego był złożony.

W e Lwowie 2 0 . marca 1 8 7 2 . (1 0 6 7  2— 3)

Obwieszczenie.
L. 1 0 3 5 . Dyrekcya gal. Towarzystwa kredyto­

wego ziemskiego obwieszcza niniejszem, że na podsta­
wie artykułu 6 3  ustaw, kapitały 2 9 2 1  złr. 9 6  i 2 4 7 4  
złr. 69  ct. w. a. listami zastawnemi, z większych suin 
3 0 0 0  i 2 5 0 0  złr. w. a. na hypotekę dóbr Połom  
mały w powiecie Brzeskim położonych, z tego Towa­
r zy sk a  wypożyczonych z dniem 1. stycznia 1 8 7 1  
jeszcze pozostałe, wraz z odsetkami i należytościami 
podrzędnemi właścicielowi tych dóbr W. panu Ed 
wardowi Jaszczurowskiemu wypowiedziane zostają, z 
tym dodatkiem, ażeby w przeciągu sześciu miesięcy, 
takowe pod rygorem Egzekucyi, mianowicie licytaeyi 
dóbr hypotece podległych, do kasy gal. Towarzystwa 
kredytowego były złożone.

W e Lwowie 2 0 . marca 1 8 7 2 . (1068 1— 3)

Obwieszczenie.
L. 1 0 3 6 . Dyrekcya gal. Towarzystwa kredyto­

wego ziemskiego obwieszcza niniejszem, że na pod­
stawie artykułu 6 3 . ustaw kapitały 6 7 4 4  złr. 4 8  kr, 
m. k. czyli 7 0 8 2  złr. 4  ct. w. a. 1 7 0 2 2  złr. 4 8  ct. 
i 1 7 8 1 0  złr. 5 0  ct. w. a. listami zastawnemi, z więk­

szych sum 1 3 3 0 0  złr. m. k. 1 8 5 0 0  złr. i 1 7 9 0 0  
złr. w. a. na hypotekę dóbr Litiatyn w powiecie Brze- 
żańskim położonych W, pani Serafiny z Bogdanowi-j 
czów Bogdanowiczowej własnych, z lego Towarzystwa 
wypożyczonych, dniem 1. stycznia 1 8 7 1  r. jeszcze 
pozostałe, w raz z odsetkami i należytościami pod- 
rzędneini, właścicielce tych dóbr wypowiedziane zostają 
z tym dodatkiem, ażeby w przeciągu sześciu miesięcy, 
takowe, pod rygorem egzekucyi, mianowicie licytaeyi 
dóbr hypotece podległych, do kasy gal. Towarzystwa 
kredytowego ziemskiego były złożone.

W e Lwowie d. 2 0 , marca 1 8 7 2  r. i 069 2— 3

Obwieszczenie.
L. 1 1 0 1 . Dyrekcya galic. Towarzystwa kredyto­

wego ziemskiego obwieszcza niniejszem, że na pod­
stawie art. 63  ustaw kapitał 2 3 1 0 0  zł. w. a. listami 
zastawnemi, ze sumy 2 3 1 0 0  zł. w. a. ria hypotekę 
dóbr Lęki dolne w powiecie Dilznieńskun położonych, 
i W. pana Franciszka Ksawerego W ykowskiego w ła­
snych, z tego Towarzystwawypożyczonej, z dniem 1. 
lipca 1 8 7 0  r. pozostały, wraz z odsetkami i należyto­
ściami podrzędnemi, właścicielowi tych dóbr w y p o- 
w i e d z i a n y zostaje , z tym dodatkiem , ażeby w 
przeciągu sześciu miesięcy takowy pod rygorem egze- 
kucyi, mianowicie licytaeyi dóbr hypotece podległych, 
do kasy galic. Towarzystwa kredytowego ziemskiego 

były złożone. (1073 2-3)
W e Lwowie 2 7 . mara 1 8 7 2 .

O b w i e s z c z e n ie .
L. 1 0 9 8 .  Dyrekcya galic. Towarzystwa kredy­

towego ziemskiego obwieszcza niniejszem, że na pod 
stawie art. 6 3  ustaw kapitały 5 7 5 5  zł. 5 2  kr. m. k. 
czyli 6 0 4 3  zł. 6 6  kr. w. a. i 4 1 6 0  złr. 2 4  kr. m. 
konw. czyli 4 3 6 8  zł, 4 2  kr. w. a. listami zastawne­
mi, z większych sum 80L)0 złr. i 5 7 0 0  złr. m. k. na 
hipotekę dóbr Dąbrowica w powiecie Tarnobrzeskim 
położonych, pana Feliksa Bogusza własnych, z tego 
Towarzystwa wypożyczonych, z dn. 1. lipca 1 8 7 0  r. 
jeszcze pozostałe, wraz z odsetkami i należytościami 
podrzędnemi, właścicielowi tych dóbr w y p o w i e d z i a ­

n e  zostają, z tym dodatkiem, ażeby w przeciągu sze­
ściu miesięcy takowe pod rygorem egzekucyi, miano­
wicie licytaeyi dóbr hipotece podległych, do kasy g a ­
lic. Towarzystwa kredytowego były złożone.

W e Lwowie, 4 . kwietnia 18  72. (1 0 7 2  2-3)

Obwieszczenie.
L. 1 0 3 7 . Dyrekcya gal. Towarzystwa kredyto­

wego ziemskiego obwieszcza niniejszem, że na pod­
stawie artykułu 6 3 . ustaw, kapitał w suinie 3 3 2 0 0  
złr. w. a. listami zastawnemi na hypotekę dóbr Tapin 
z częścią w Dobkowicacii, w powiecie Przemyskim 
położonych, W. W. panów Edwarda Stanisława dw. 
im. i Zygmunta Droliojowskich własnych, z tego To­
warzystwa wypożyczony z dniem 1. lipca 1 8 7 0 . w 
pierwotnej sumie pozostały, wraz z odselkami i uale- 
źytościami podrzędnemi, właścicielom tych dóbr wy­
powiedziany zostaje, z tym dodatkiem, ażeby w prze­
ciągu sześciu miesięcy, takowy pud rygorem egzekucyi, 
mianowicie licytaeyi dóbr hypulece podległych, do 
kasy gal. Towarzystwa kredytowego ziemskiego był 
złożony. (1070 2— 3)

We Lwowie d. 2 0 . marca 1 8 7 2 ,

Obwieszczenie.
L. 1 0 3 2 . Dyrekcya gal. Towarzystwa kredyto­

wego ziemskiego obwieszcza niniejszem, że na pod­
stawie artykułu 6 3 . ustaw kapitały 3 4 3 5  złr. 12  kr. 
m. k. czyli 3 6 0 6  złr. 9 6  et. w. a. i 3 2 6 5  złr. 3 3  
ct. w. a. lis ta m i za sta w n e m i, z większych SUll) 5 0 0 0  
złr. 111. k. i 3 5 0 0  złr. W. a. na h y p o le k ę  d ó l>r: W o la -  

meszkowsku w powiecie Bocheńskim położonych i 
W. W. państwa Stanisława i Konstancy! Garlickich 
własnych z tego Towarzystwa wypożyczonych z dniem 
1. stycznia 1 8 7 1 . jeszcze pozostałe, wraz z odsetkami 
i należytościami podrzędnemi, właścicielom tych dóbr 
wypowiedziane zostają, z tym dodatkiem, ażeby w prze­
ciągu sześciu miesięcy, takowe pod rygorem egzeku­
cyi, mianowicie licytaeyi dóbr hypotece podległych, 
do kasy gal. Towarzystwa kredytowego były złożone.

We Lwowie 2 0 . marca 1 8 7 2 . (1 0 6 5  3 —3)
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(1052) 3 - 3 D y r e k c y a ,

Ogłoszenie licytaeyi
Filia ces. król. uprzywii. Banku dla obrotu ogólnego

w e L w o w i e
Podaje do ogólnej w iadom ości, iż zapadłe z dniem 31. marca 1872 zastaw y , mianowicie :

k o s z t o w n o ś c i  i t o w a r y
w dniach 2. i 3. maja 1872 r.

w lokalu jej Nr. 3 m iasto (ulica Technicka) przez p u b liczn ą  l ic y t a c y ę  najwięcej dającem u za gotowi­
znę sp rzed aw an e  będą.

Wzywa się zarazem  posiadaczy kwitów zastawniczych przez filię powyższą w ydanych, do podniesienia 
możliwych nadwyżek, któreby się z powyższej licytaeyi, oraz tych, któreby się ze sprzedaży papie­
rów publicznych w maju 1872 r. uskutecznionych okazać m ia ły , najpóźniej do końca czerwca  
1875 r.

Nadwyżki do tego term inu niepodniesione, p rzepadają  według §. 21 statu tów  na rzecz funduszu Towa­
rzystwa. (1058 3— 3)

Z drukarni BI Winiarasa.


